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Wybuch bcmhy w Warszawie
zdem askow ał gniazdo grupy terrorystów

Kaletka św lana is  n i e t e z p n l s t ń
M n i e  Mli In si l ralsst/t t f u
zostało udaremnione przez

Londyn. 2 maja. (Te!. G. I 
P.) .Daily Telegr.“ donosi z Soi,i, 
ie  władze tamtejsze miały wt kryó

w czesne wykrycie spisku.
soisck, którego celem by'o zamor
dowanie króla oraz wysadzenie w 
powietrze pałacu królewskiego.

na bard o dogodn ych  warunkach, jak p :n iże j:
1. H ® iw y * sa re  r & b a ty  za lata oezgradowe, wŁ-a..taiące po

5% aż do 50*/,,
2. Niezależnie od powyższego rabatu, IO °/0 u s t ę p s t w a  w razie

zawarcia umowy ó-letniej,
3. R H epobieranie  ła d n y c h  d o p ła t w końcu roVu, ponad

wymienione na polisie, pr:y umiarkowanych aryf ch.
4. Z n a c z n y  k r e d y t  w e k s lo w y  do 1. października,

p r z y j m u j e  :

WARSZAWSKIE TMMfSTIII 0BEPIEC2ES
Np. A k c . z a Io i‘»na w 1 87 0  r.

F u n d u s z e  g w a ra n c y jn e  T -w a  według bilansu otwarta 
w złotych na r. stycznia >924 r. przewyższają Zł. 10,000.000-— 
i alokowane są w papierach procentowych angielskich, amerykan 
skicn i in ych, oraz w 11 n i e r u c h o m o ś c i a c h ,  położony h 
w różnych miejscowościach Polski, a manowicie: 3 w Warszawie, 
1 w Białymstoku, 1 w Bydgoszczy, 1 w Gdańsku, 1 we Lwowie, 
1 w Poznaniu, 1 w Sosnowcu, 1 w Wilnie i 1 w Katowicach.

T -w o  p o s ia d a  O d d z ia ły  p ro w in c jo n a ln e : w War
szawie, w Gdańsku, w Katowicach z Jeneralną Reprezentacją T-wa 
w Krakowie, we Lwowie z Inspektoratem w Równem, w Łodzi, 
w Poznaniu, w Sosnowcu i w Wilnie z Ekspozyturą T-wa w Bia
łymstoku.

file p re ze n ta c je  i A je n f u ry  we wszystkich miastach 
i miasteczkach Rzeczypospolitej.

Na święto 3 Maja.

Oddział Towarzystwa w^ L w o w ie
u l .  S ł o w a c k i e g o  W r . 1 8  (gm ach w łasny). 2512

v w ó \v . 3. m aja.
Rocznica Konstytucji ?791 r. ob

chodzona być musi w Folscc zaw
sze z  uczuciom  podniosłem  • krzc- 
piącem. Nie by? to testament giną
cej Rzeczy pospolitej., lecz odruch 
zdrowy całego społeczeństwa, kto 
re w chwili dlań trciyicz—j, kiedy 
obce armje czadziły się wszech' 
władnie na naszych ziemiach, zdo- 
Dywa się na hrOK diiiejowęgo zna
czenia OpromifiUł on przędziw- 
;iem światłem moment rozbiorów, 
stajao sic zadatkiem przyszłego 
odrodzenia po wielu latach udręki, 
trudu, znoju i niewoli.

Gdyby n-p Konstytucja 3- traja, 
nie zdobyłby sN naród na insurek- 
s;q Kościuszkowska, brakłoby mu 
może sił do poczynań w latach 
1831 i I-i 63.

Ap.“l Naczelnika Nanodu do wro- 
■i 'ii, wzywający ich pod fcToó k« 

pięknem dopełnieniem owego asth 
O jczyzny grabionej oWonie, był 

r 1791. stanowi razc#i z nim 
przód miot naszej chluby i podziwu 
nawet bodaj naszych najzacię* 
szyęb wrogów.

Że w Konstytucji majowej zna
lazło Się w iele braków, czu b  to 
debrze sami jej twórcy. Świadczy 
to jednak o ich wysoko rozwinię
tym zmyśit politycznym, że licząc 
się z, na rojami epoki wybrali zs

Czyście obuwie „ P u r u s e m 1 
Przyjemność prawdziwa,
Bacz więc. cz» na pudle siedzi 
Sowa urodziwa.

Vz butelki z ł 2, -
1/i butelka • 2.75
1A litu but • h,50
JŹ '  • • 7,50

J . & S . S T £ M P W E m z M N M
ODÓZIAtY: WAUSZAWA. Ki. SmwJi KI & •SADOM, M M
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l p  J t z n n t  2 i ir a « i“.
Tajemnicza płyta u stóp pomnika M ickiewicza.

(—) Wczorajszej nocy we Lwowie zaszedł znamienny 
fakt, świadczący o kulcie narodu polskiego dla idei Niezna
nego Żołnierza.

Oto między godz. 11 a 12 w nocy bezimienna młodzież 
złożyła u stóp pomn ka Mickiewicza płytę kamienną ku czci 
Nieznanego Żołnierza. Na płycie tej wyryty jest herb miasta 
Lwowa a i od spodem napis „Nieznanemu Ż ołn ierzow iP rzed  
pomnikiem płonie Znicz zapalony również nieznanymi rękami.

mfast rewo!uci> — ewolucję; która 
w naturalnym r oswoi u doprcua- 
dz^a do obecnego zdcmokratyz >• 
wamŁa ca!e&o społeczeństwa.

Silny pad , silna aririja, silny 
skai b — podsTawowe postulaty 
Konstytucji 3. Maja, winne być 
wyprsane i dzisiaj na naszych 
sztandarach, pod któremi stanąć 
powinni ranvę przy ramieniu wszy
scy, tworząc ]*den zwarty froni 
wewnętrzny ku wzm ocnieni pod
walin odrodzone2o Państwa.

Będzie to najlepsze uczczenie 
czynu naszych pradziadów i naj- 
pickceej! zc o w ią z a n i e  z ło te j iii-zl 
tradycji do nayzej przeszłość.

(.) Wczoraj, jako w przeflcftth 
majowego Świętu Lwów przybrał 
juz odświętny wygląd. Domy ude
korowano Emblematami narodowy* 
'"i i ffstarami zieleni?* uKaznł się 
1 duży Ja a  chorągwi o Larwach pań 
stwowych i o barwach miasta, 
okna Przystroiły się iluminacją 
kartkową na ede T. S. L. Pośród 
tajpiękctiej udekorowanych gma
chów wymkaiić należy 'Komendę 
D K. VI., Gm?ch Banku hipotecz
nego hott) Gflorge‘a, botel War
szawski, instytucje naftowe w ka
mienicy Sprechera. Kawiarnie Wio 
jeńska i in.

Pochód orkiestr wojskowych
Przed god/j. 7 wieczorem  na 

placu św. Ducha ustawiły się or
kiestry wojskowe, tłumy publicz
ności zajęły plac i sąsiednie ulice 
Z isderzenitm goerz. 7-ej, oricjestry 
poprzedzane oddziałami niosącymi 
zapalone pochodnie ruszyły w  uli
ce miasta nkisąó w nie radosne 
dźwięki pieśni narodowych.

Akadctnja w ratuszu.
Równocześnie w sali ratuszowej 

rozpoczęła się uroczysta Akade
mia ku czci rocznicy 3. Maja, w  
której wzięli udział przcdstawicU.- 
łe władz wojskowych, rządowy cii 
i autciomiieznych, jak wojewoda 
Garapich. prez- Neuman z prezy- 
djum miasta, w  zastępstwie nie
obecnego sen. Malczewskiego gen. 
Linde, komendant miasta gem, Thul- 
lie, licznie reprezentowana wyższa 
wojskowość i grono oficerskie, 
prezes sadu Czerwiński, prez. Izby 
skarb Weinfeld. prez. jioczt. Dut- 
CZyńskl rektorowie wyżSKj vh u- 
czelni oraz liczna publiczność.

Akademię zagaił rektor Unirw. 
rJ. K. prof. Sieradzki krótkicm  sło
wem  wstępnem, w  którem zazna- 
czył, że tak jak każdy naród ma 
swoje wybrane święto państwowo, 
tak i odrodzona Polska świętem 
taki ar* uczynna <M’eń Konstytucji 
3-go Maja dlatego, że ten akt woli 
r»r:.du jakkolwiek nie uratował 
naszego bytu państwowego, ale 
uratował ducha narodu.

Na dalszy program Akademii 
złożyły się Chór Echa, który od
śpiewał „Gaudę Mater“. T rzed  
Ma’ Galla i Polonez Flacha, pre
lekcja prof. Zakrzewskiego o zna
czeniu politycznem Konstytucji 3. 
Msja na tis konfiguracji współcze
snej w  Europę, a wreszcie p ękjia 
mekltmacia artystki teatrów mk-j- 
rkiich p. Dębickiej, która wygłosiła 
podniosły, wiersz O 3 Maja ułoio- 
nv D,rzez czcigodnego weterana r. 
1863 p Benedyktmvic2a. Zebrani 
urządzili artystce i sędziwemu au
torom i żywą owacjz.

W  d alszym  ciągu obchodu wigi
lii święta 3 Maja tramwaje oświe
tlone lampionami i udekorowane 
d-oraziewkami przejechały ulicami 
imasta, a nakoniec o godz- 8-mcj 
wieczór zabłysły światła z Kopca 
Ui‘* LubelsKej. Oświetlenie Kopca 
urządzone s ta ra n ia  D. O. K. VI. 
Szefostwa Artylerii wypadło praw
dziwie wspaniale.

OBtnÓiD 3. MAJA DLA LUDNO
ŚCI ŻYDOWSKIEJ.

Obchód 3. maja w szkole hn, So
bieskiego.

Staraniem związku Polaków Moj
żeszowego wyznania odbył się 
wczoraj wieczór dla ludiaośici ży
dowskiej w  szikole im. Sobieskiego 
obchód 3. Maja. Zebrała się licznie 
młodzież szkól ludowych, oraz ich 
rodzice i mieszkańcy okoliczni. 
Przybyły także reprezentacje Zbo
ru izraelickiegc, reprezentanci wła
dzy szkolnej, żyd1, związku oby
watel., Klubu mieszczańskiego itd. 
Obchód wywarł na obecnych bar
dzo podniosłe wrażenie i widocz* 
nem było. że młodzież miała dużo 
zlrozumiienia dja ś*>^ta 3. Maja i, 
byłoby wskazane, ażeby* w przy
szłości tego rodzaju obchody dla 
ludności żydowskiej urządzano 
także w  innych szkołach tej dziel
nicy.

Dzisiaj, jak wiadomo o godz. 10 
odbędzie., się w  Templtf nabożiń- 
stwo urządzone staraniem Zboru 
izraelidkieigo, zaś o godz. 5 stara
niem Koła TSL. im Goldmana, oraz 
żyd1, związku obywatelskiego od
będzie się w sali Instytutu techn. 
przy ul. Boularda uroczysty ob
chód, który zapewne jak co roku 
zgromadzi reprezentantów władz 
i urzędów oraz liczmt publiczność 
żydowską. i

Program :
G odzina 6 :  Pobudka orki str 

wo skowych uli atri miasta.
Godzina 6: Salwy moździerzo

we na polance pod k pcem Unji 
Lubelskie.

Godzina 6.3C: Tradycyjne ze
br nie na ko cu LJuji Lubelskiej, 
połączone z odśpiewaniem pieśni 
patriotycznych staraniem Stowarzy
szenia „Gwiaz ?a“.

Godzina 7: Hrjnaly z w e y 
aiuszowej — odegrają trębacze 14 

pułku ułanów
Godz na 9.15: R w a woj kowa.
G odzina 9.30: M za połowa na 

1. Maija k m, c le: luwa a przez 
ks. infułata Zijchowskiego z kaza
niem ks. Majora B mba a. (W cra
sie nabożeństwa pr?ygrywa orkie
stra wojskowa). Po nabożeństwie 
orzemówienie Dowódcy O. K. VL

Generała Malczewskiego, po któ- 
rom ms*ąpi odegranie Hymnu Na
rodowego z trzykrotnem pochyle
niem sztandarów, oraz odśpiewanie 
„Roty*.

Po nabożeństwie odbędzie się 
defilada wojsk rod kolumną Mic
kiewicza. Wszystkie zrzeszenia po
zostaną na swych pierwotnie wy- 
zrac^orych miejscach, aż do ukoń
czenia defilady, poczem przyłączą 
się do pochodu. Rozwiązanie po
chodu nastąpi na [1. Bernardyń
skim

Równocześnie odbędą się na
bożeństwa w Zborze E ang.lickim  
o godz. 10*30 i Synagodze postę
powe: o godz. 10.

Godzina 1030: Psntyfkalne
nabożeństwo w Bazylice, celebro
wane vrzez ks. Arcybiskupa Twar
dowskiego ku czci Mitki Buskiej 
Królowej Narodu Kolskiego. Rjw- 

ocztś.iie nabożeństv; a we wszyst
kich k śc ołach panf alnycfc.

G odzina 12*15: Uroczyita Aka
demia i>« czci Matki Boskiej Kró
lowej Naudu Potśkepo w sali 
To w. Muzycznego, Chorążczyzny 7.

Godzina 15: U oc7yste przed
staw. enic w Test:ze Wielkim: B j- 
łuek go „Kiińsk", — poprzedzi 
p zamówienie d*-. Józeia Bnow ea

Godzina 16: W koszar ch 14 
p. Ułanów Jazłowi ckich na Ja
łowcu za rogatką L cztkowską: 
Pokazy wojskowe: a) woltyierka, 
b) walka piechoty i ktwalerji pr^y 
demonstrowaniu gazów. Przy wstę
pie dobrowolne da'ki na „Dar Na
rodowy.

Godzina 19‘30: Uroczyste prze d
stawienie w Teatize Wielkim: Ró
życkiego opera rCasannva“, po
przedzi odegranie H,mnu Narodo
wego i przem5wi nie dr. Tadeusza 
Dwernickiego.

Godzina 12*30: U.oczysty po
ranek w sali Instytutu Technolo
gicznego staraniem Żydowskiego

WGściciele znane' kawiarni „De 
la Pa x“ przy ul. Kopernika, pp. 
Landes i SciiO tcholz, zwyczajem 
dorocznym o ii rowując balkor ka
wiarni dla w.Uzow, którzy za o- 
ptat t na cel publiczny chcą obser
wować uroczystości Święta Naro
dowego, fym razem wyrtąpili z i- 
nicjatywą, aby połowę dochodu 
pizeznaczyć na ofiary katastrofy w 
Ghorostkowie, drugą zaś pciowę 
na T. S. L.

Sąiizimy, że nie zabraknie śród 
publiczności c ętnych obserwowa
nia podniosłych uroczystości i przy- 
czynienia sie jednocześnie do otar-

Związku Obywatelskiego, ora> 
Związku Polaków w. m.

G odzina 17*30: Obchód dla 
młodzieży w szteole im. Kroia Jana 
Sobieskiego (nl. Zamarstynow.ka) 
staian'em Koła T. S. L. im. B. 
Goldmana.

N Godzina 18*30: Uroczysty W ie
czór w Tow. Sokół Ul. ul. św. Mar
cina.

G odzina 18*30: Uroczysty Wie
czór w Stow  „Skała*, ul. Mickie
wicza 28

G odzina 19: Uroczysty Obchód 
w Tow. Sokół-Macierz, ul. Zimo- 
rowicza 8.

Godzina 19: Uroczysty Wieczór 
w Tow. Sokół IV., ul. Głowińskiego.

G odzina 19: Uroczysty Obchód 
w Tow. „Gwiazda*, ul. Francisz
kańska 7.

Godzinę 19‘30: Obchód w To
warzystwie Sokół II. ul Kętrzyń
skiego.

G odzina 20: Uroczysty Wieczór 
w „Ogn sku Oficerów* ul. Fredry 1.

Afesdemja Marjańska. Z  po
wodu odmowy w ostatniej chwili 
ż i  strony arf. opery — podjął się 
of:arnie partji tenorowej w „Mag- 
nificat* p. Major Tadeusz Szymuno- 
wicz. Zwraca się uwagę, że z wielu 
względów początek akademji ściśle
0 g. 12 minut 15.

„TeatrzyK d£a m łodzieży*  
I-go Państw. Gimnazjum im. Miko
łaja Kopernika, ul. Kubali 2. urzą
dza dziś w niedzielę dn. 3. b. m. 
Urc czysty Wieczór ku czci rocz
nicy Kons ytucji 3-go maja. Pro
gram składa się z części wokaln:- 
nuzykalnej i chóru, w cz. U. ode
grany będzie obraz z Kościuaztti 
pod Racławicami „Bartosz Gło
wacki*. Początek o godz. 7 wie
czorem.

Ń? dzień  3 Maja puściła w 
objeg warszawska „Biblioteczka 
Pogadankowa* ciekawą broszurkę, 
Która winna rozejść się po ziemiach 
polskich w tysiącach egzemplarzy. 
Ks. dr Kazimierz Tomczak oma
wia na jej kartach znaczenie „Świę
ta Królowej Korony Polskiej dnia 
3 mija“, ś>ubów Jana Kazimierza
1 Konstytucji 3 Maja*, oraz kultu 
Najświętszej Panienki w narodzit 
Polskim. Cena egzemplatza 43 gro
szy. Do nabycia we wszystkich 
księgarniach.

Odczyt Stanisława W asi
lewskiego p. t. „Król Stanisław 
August* odbędzie się dnia 6-go 
maja o godz. 7 wieczorem w sali 
Instytutu Technologicznego, ni. 
Boularda !>.

cia łez nieszczęśliwym pogorzel
com,

Wszyscy, którzy raczą złożyć 
naddatki, wymienieni będą w „Ga- 
zecio Porannej*, w dziale ofiar na 
pogorzelców Chorostkowa.

Wejście na balkon kawiarni „De 
la Paix* kosztować będzie zale& 
wie 3 zł. Kwota to tak niąwielka, 
że zapewne każdy z ochotę p, zło
ży, łęco/ęc Czyn doimy z moinuścię 
obserwowania wygodnie całej uro
czystości Święta Narodowego.

Bilety sprzedawane będę wew
nątrz w kawiarni „De la Paix*, od 
qodz. 8 rano.

Mm n i e  i e n c j  eD m  p ó o
w i M H t
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Wybuch bomby w lo rsz a w ^ s
zd e m e sk o w a t ^ l ia  r lo  te rro ry s tó w .

W arszaw a. 2 maja. (Tel. Q. P) 
Wczoraj w iecioren  na Starem 
Mieście w mies a.iiu zajmcwanem 
przez kancelarję „Niezależnej Par- 
tji Chłopskiej" i redakcę organu 
tego stronniciwa „Walka Ludu*

w śród  tajem niczych okoT czno-  
ści nastąp ił silny  w ybuch

Zaalarmowana policja znalazła w 
mieszkaniu redaktora „Walki Lu
du" Stro anov. skiego ciężko ran
nego. Na ttol; znajdowała się bla
szana judzka rozerwana na kilka 
części. Śledztwo wykazało, że w 
skrzynce znajdowała się pyroksy- 
lina i że Strojanowski

zajm ow ał się  fabrykacją  
bomb.

W tym samym loka u znaleziono 
również białoruskiego posła Sza- 
pieia, który tłómaczył się w ten 
sposób, że spał i nie słyszał wy
buchu. Pod łóżkiem Szapiela zna
leziono również

duży zap as pyroksyTiiy.
Śedztw o w tej sprawie trwa 
dalej.

Zagadhowi wspólnicy.
ł a s k i  kom unista i p oseł b ia ło 

ruski.
{Telefonem od naszego korespondenta.} 

W arszawa. 2 maja. (W). Na 
Starem Mieście 38 w lokalu re
dakcji tygodnika „Walka ludu", 
który jest organem niezależnej 
partji chłopskiej (grupa posła Wo
jewódzkiego) nasrą ,.ł wc oraj

gw ałtow n y  wybuch
pyroksyliny. W mieszkaniu znaj
dował się wówczas poseł sejmo
wy białoruski Antoni Szapiel i red. 
„Walki Ludu" Czesław Strojmo- 
nowski. P. Strojanowski odniósł 
ciężkie rany.

Eksperci w ojskow i
przybyli natychmiast do mieszka
nia i ustalili, że ten przypadek 
pokrzyżował plany przygotowań w 
odkrytem labolatorjum i ocalił za
razem niewątpliwie wiele isiot 
ludzkich.

Muszyna piekielna —  
1000 gr- perditu.

W, tem łajnem laboratorjum wy- 
kotaro wedrug wszelkich zasad 
pyrotechniki

bom bę zegarow ą
Wybuch nie był ściśle wybuchem 
tej bomb/. Przygotowywano tam 
dopiero mechanizm do piekielnej

R 8 A D E S Ł A H E .

Prezydjum  Żydow skiego Klu
bu M ieszczańsk iego zaprasza 
swych członków do udziału w uro- 
czystem nabożeństwie „Konstytucji 
3. Maja" w Syna odze postępowej 
(Templum) dnia 3. bm. o godz. 10 
przedpołudniem:

mas yny, która miała być skon
struowana przy zastosowaniu ba
terii elektryczne!. W lokilu po 
wybuchu znaleziono okcło 1C00 
gramów perditu, czyli najgwałtow
niejszej materji wybuchowej. Znaj
dowała się ona w skrzynce, która 
stanowiła główną część konstruo
wanej bomby. Siła detonacyjna rej

Władze śledcze są skłonne do 
przypuszczenia, że bombę preparo
wano w  zm iarze użycia jej w 
dniu jutrzejszego obchodu Spięta  
Narodowego Gdzie chciano ją i:- 
nreścić, dotychczas nie zdo!ano 
jeszcze ustalić. N-tonriast okolicz
ność, że

W arszawa. 2 maja. (W) Ko
respondent Wasz us alit, ze Stro 
anowski, kons ruklor p ekielnej 
maszyny, należał w swoim c asie 
do organizacji bojowej par.ji so
cjalistycznej.

W  czasie w ojny upraw iał 
terror

i wsławił się dokonaniem zabójstw a 
kierownika niemieckiej policji po- 
1 tyc nej w Warszawie, dr. Szulce.

W arszawa. 2 maja. (W) W ko
łach rządowych po dokładnem 
zbadaniu u iejsca ka aslrcfy ustala 
się mniemani; że zbrodniczy za
mach jest dziełem członków taj
nych wojskowych organizacji od
wetowych. Ta ą wersję noluje 
dzisiejsza wieczorna „R eczpospo- 
lita".

W arszaw a. 2 maja. (W) Po
szukiwania sprawców s*rasznej 
katastrofy pod Starogardem pro
wadzone są z niezwykłą energją.

W arszaw a. 2 maja. (W) W 
związku z wiadomością podaną 
wczoraj przez „Gazetę Poranną" 
o oświadczeniu niemieck.ego wi
ceministra kolei zarzucającego 
Polsce winę za katastrofę F°d 
Sarogardem dowiadujemy się, -e  
rzad polski zaprotestuje bardzo

ilości perditu była tak wielk 
że v’ystarczyłaby 

do w ysad zen ia  w pow ietrze  
w ielk iej kam ienicy

Oprócz tej materji wybuchowej 
znaleziono jesz c e  pewną ilość 
błonek piorunujących i około -7 i 
pół m. lontu.

preparow ano ją  w  pobliżu ka
tedry św. Jana,

nasuwają na straszni jsze hypołe- 
zy. Śedztwo piowadzone jest bar
dzo energicznie- Ci żko ranny 
Strojanowski pozostaje w szpitalu 
pod silną strażą. Z powodu zi:go  
.‘tanu zd owia nie mógł być jesz
cze przesłuchany.

B ł on wówczas poszukiwany ener
gicznie, ale bez skutku. Strcjano- 
wski oddawna

zerw ał już z polską partją 
socjalistyczną,

poszedł na lewo i przyrtał do ru 
c u radykal io-włcściańs iego, kio 
rego przywódcą jest pose! Woje
wódzki. Ruch ten jest obecnie u- 
ważany z& nawpół bolszewicki.

Ślady spostrzeżona na szynach 
i podkładach wykazują, że szyny 
zos'eły rozkręcone w miejscach 
styczności, a koniec toru w cało
ści przesunięty na zewnątrz łu’ u 
ku szkarpie. Według ostatnich 
wiadomości otrzymanych z dyrekcji 
kolejowej gdańskiej właściciel le- 
waru znalezionego opodal miejsca 
katastrofy w lesie został areszto
wany. Twierdzi on, że lewar zo
stał mu pized kilku dniami skra
dziony.

energicznie w Berlinie przeciwko 
tej insynuacji ze strony odpowie
dzialnego członka rządu, który po
zw o lił sobie na tego r dzaju cięż
kie zarzuty jeszcze przed ustale
niem isto.nyrh okol.czncści tej 
katastrofy.

Dr. Zygm. Hofmokl-Ostro 
wski.

v  'HJI— -JC*I

W czoraj popołudniu na mocy decyzji 
sądu okręgowego zmieniona środek 
prew encyjny co do oskarżonego <, usi
łowanie zabójstw? ad w. dra Zygmunta 
Hofn,ok'la_(‘S taw skiego, wobec czego a. 
puścił od w czoraj areszt śledczy.

ZUON jrsZ C Z E  JEDNEJ OFIARY. 
W arszaw a. 2 maja. (W). Ze Staro* 

grodu donoszą: Dziś nad ranein zmarła 
jeszcze jedna tj. 27 ofiara ciężka ranzia 
podczas nieszczęśliwego wypadku.

  O-  ---

Hajshowa; bojówka bol
szewicka W M o .
Paryż. 2 maja. (Teł. G P.) 

„Le Matin“ stwierdza, że doku
menty znalezione ostatnio w cza
sie rewizji dokonanych w kołach 
kcrmurstyczryrh dostarezzły do
wodów istnienia wojskowej •orga
nizacji komunistycznej złożonej z 
800 ludzi uzbrojonych w automa
tyczne pistolety. Z powyższych 
dokumentów wynika, że bojówka 
otrzymała z Moskwy drogą przez 
Amerykę 30 000 dolarów Sumę tę 
rozdzielono pomiędzy poszczególne 
osoby, które wydały pokwitowania 
na otrzymane pieniądze.

KŁAMSTWA NIEMIECKI* NIE 
DÓJDA DO USZU EURORY.

(TeJcfoneni od naszego korespondenta}, 
Warszawa, -2. maja. (W.) Wobec 

tendencyjnego twierdzenia nierrfie- 
ckich czynników jx>Ht/c-ł*n»ch, ja
koby katastrofa pod Starogardem 
była spowodowana nie zamach*'® 
zbrodniczym, ltm  nfodbałstwtm 
polskich władz kolejowych, Kom
petentne czynniki polskie poczyni
ły już odpowiednie kroki, by ta 
świadomie kłamliwa teza “ie zna
lazła posłuchu na terenie międrr- 
n3rodowym i nie zaszkodziła Pol- 
?Ce. jak iego pr? jk *Jemfecfcić 
sfery rządowe-

flreSZtOKW  niEbBZpiEBZ. 
hBclisfipferj m  Lwowie-

(—) W czoraj rano polio* lwowska 
aresztw ata w hotelu (ieorge‘a niejakiego 
hibenschiitza, rzekomo dziennikarza i  
Piotrkowa, a w i zeczywt hości oszas,*- 
i hochstaplora z p«d ciemnej gwiazdy, 
który miał dokonać oszustw i sprzenie
wierzeń nsi przeszło 70 ty s ta i 
Przedpołudniem Ffteoschiitza przesłuch.-* 
W mo- w fiksi ozyiurze. noczom odpro
wadzono go do aresztów policyjnych.

, o------

istnieją przypuszczenia, źe zbrirdniarze
chcieli wysadzić katedrę św. ]ana

podczas dzisiejszego św ięta

Rto jest koBstnUttorra- maszyny piehielnej ?

dziełem komunistów.
(Telefonem od. naszego korespondenta}.

50000 złotych narody.
Za ujęcie sprawców zamachu pod Starogardem.
W arszaw a. 2 ma a. (Tel. G. P ) Min. Kolei wy naczyło Ó0.00C 

zł. nagrody za wykrycie sprawców zamachu kolejowego pod Staro
gardem.

Protest rzgdu polskiego przeciw nlenr- oskarżeniom.
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Stracone  zaufanie.
Europa nareszcie p izslioM a s i  jali sib e z niej Spla Hiemcs.

Kwików Ma to ?ia sobą histo
ryczne uzasadni-"k. Dzieje Fol- 
ras uczą, ż t zyoIennUców Habs-

Dzlęki pplityce anielskiej i 
zręcznej grze własnej Niemcy w 
ostatnich czasach zdołały były 
uśpić czjijnoić aliantów do tego  
stopnia, że poczęto traktować ich 
zapewnienia i życzenia z wyraźną 
życzliwością, jsko pochodzące on 
państwa, ^asługuj^cego na zau
fanie.

Dopiero wybór Hmćrnburąa 
otworzył mocarstwom oczy, prze
konał je, w  jaki(t popadły zaśle
pienie. Obecnie też ujawniać si*: 
zaczyna oddziaływanie tej 'zmia
ny zararrywafl. Niezręcznością 
swą, przedwczesncm wywiesze- 

sztandaru nacjonalistyczno 
tnonarchistycznego, Nitjmcy zni
w eczy ły  mozolnie zdobyto zaufa- 
nlf; « nawN Anglja nie rna już od
wagi snuć 'dalej przędzy swej <r.a 
nich życzliwości. Obawa jednak o 
prestige polityki angielskiej, przez 
Niemej’’ na sztych wystawiony, 
jest dowodem, że owa zmiana po- 
rlądów nie zaznacza saę w Lon
dynie tak jaskrawo, jak mad Se
kwaną. Fra"cja ma to zadowolo- 

■ nłe, żc jeśli nawet w ostatnich 
Czasach skłaniać się poczęła ku 
Przyjacielskiej wymianie zdań z 
N'ern«ami, ozyirSa io abdnak z 
wielką powściągliwością. Anglja 

'natomiast od początku powojen
nego okresu tak energicznie, z tak 
uderzającą stronniczością pfopie* 
rała Niemcy, iż obecnie trudno jej 
pohaihować pewnego zawstydze
nia wcl ec siebie samej, a nie chce 
oczywiście, na to jest za dumna, 
ky uderzyć się w  piersi i wy- 
eS-ić: rr.ea culpa!

Tem tłumaczy się przeforsowa
na przez Anglię w Radzie amba
sadorów uchwala, odraczająca 
zbadanie opinii Focha w  sprawile 
Przekroczeń, jakich dopuścili i do
puszczają się Nfetncy w' dziedzi 
nie militarnej 7 mieniona skir*k?em 
w yb on  Hindenburgi. sytuacja po
służyła za pretekst — dość nie
fortunnie zresztą dobrany, gdyż 
właśnie wobec zmienionej sytuacji 
pośpiech byłby tu bardzo potrze
bny Rada ambasadorów jednak 
wclała na razie umyć ręce i 
przesłać wprzód opinję Focha 
rządom Interesowanym do rozpa
trzenia, ą dopiero zdy one się 
oświadczą ze s wie mli zapatrywa
niami, ponownie wziąć sprawę na 
swói warstat.

Że Francja jednak nie mv?H cz«* 
kać końca tej przewlekłej proce
dury. iecz przeciwnie, zamyśla 
jak nwychiej wydobyć konse
kwencje z faktu, fż Niemcy s tra- 
r ih ’’ wszelkie zaufanie, dowodzi 
fakt konferencji Frianda z Fo- 
ghfin. Polityka angielska także w  
lym wypadku nie znajduje od
dźwięku we Francji. Jąka żywiej 
1 w wyższym stopniu niż Anglja 
roztyte jesewana 1 co Ićin tego, c 
zainteresowana co dk> tego, co 
Vfaieje się w Niemczech, nie m y
śli F’? n ja  zaniedbywać uajważ* 
®jpjszj’ch swych interesów d1 1 
pozyskania sobie Angłji.

Chodzą to dobrze z drugiej 
strony Reuu i nawet Himdenburg

W y ć  sie z tem hędzie musiał. 
Wola pokoju reprezentowan i 
p*ze7 Francję, nazbyt silnie od
czuwana jert w całej Europie, by 
Niemcy mogły obojętnie przejść 
do porządku nad faktem, iż lek
komyślnie, z własnej winy stra
ciły zaufanie. Jeżeli obóz ich de
mokratyczny istotnie i szczerze 
dążył oo rehabilitacji Niemiec, to

M oskwa. 2 maja. (T e. G. P.)
Dzień 1 ma a w M skw.e piŚAię- 
<o o całkov icie demonstracjom 
kier v anym przeciw cał mu świa- 

iu. Od 8 m?j rano formowano już 
na ulicach m as a pochody robot
nicze. Na czerwonym p acu pod 
Kremlem r d yła s ę  wielka de
monstracja wojsk czerwonych za
kończona rewja wojskową. Frunz; 
przym zw ał defiladę z podwyż ze-

.,Kur Jer Polski.1 w artykule 
wstępnym p. t. ,.Dzień budżetu** 
opowiada, z juką to powagą i u- 
roczystcścią przyjmowane jem 
<xpose minisira skarbu w parla
mencie angb jskilm- Dzień budżetu 
jest d-ijerr pewnego rodzaju uro
czystości. W szyscy poRoWic wy 
rażają podziękowanie kbnelfrzo- 
w: skarbu za jego prace, a kry
tyka  jest zawsze umiarkowana, 
r-ie wychodząca z granic dubr;go 
wychowania. A dlaczego t'lc 3ję 
dzieje tan', w Anglii, wyjaśnia 
artykuł w ten sposób:

,,Ro cóż ona oznacza, co 
syrnuobziijek Oto. żae jak perłą 
w koTnic królów jest prawo 
ła s k ;. tak najcenniejszym k“ej- 
notem suwerenności na ro ju  jest 
prawo nakładania na siebie cL- 
ż a r ć w  %  rzecz dobra publicz
nego. W Anglii prawu temu od 
niepamiętnych czasów nie g"ozl 
już niebezpieczeństwo i docho
dzące z  ^olei dojrzałości po
kolenia mogłyby zapomnieć o 
zamierzchłej przeszłości. utra
cić świadomość btzeennej w ar
tości pi-awa, wywalczonego 
Przez wzodków. A to zatarow 
się wspomnienia rrngłcby znów 
stać yię wewnętr/T.em osłabie
niem prawa- Uroczystość bu-

teraz w wyższym jeszcze niż kie
dykolwiek stopniu znajdzie poie 
ala stwierdzenia swych dążeń. 
Jeżeli tylko zechce. io potrafi po- 
harvw £ć dalsze rozoędy nacjc.- 
laliznu niemieckiego zgubne nie 
tylko ilia pokojowym współżycia 
”*;oćów wogóle, lecz przeće- 
wszj'Stkitm d!a Niemiec, dla ich 
rozwoju i pomr/ślności.

nia mauzoleum Lenna, poczem 
wygłosił z kon a wielką mowę po- 
iityczrą któtą akończył słowami: 
1 maja to wielki dzień życia i 
spójni czerwonej arm i. N? ofen- 
zywę burżuazji odpowiemy jeszcze 
większem zespoIen!em szererów  
czerwonych wojsk. Po przemówie
niu ockbrał Frunze od krasnoar
miejców p zysięgę ra  wierni ś

mpść politycznego znaczenia 
prawa budżetowego, jest jakby 
uzupełnieniem obrządku badania 
piwnic parlamentu z początkiem, 
sesji na pamiątkę niozodziweg > 
przeciw wolności ludu ,,spisku 
prochowego**.

Gdyby *ak u nas v. Poisce zro
zumiano nareszcie właśc-wa war
tość tego ,najcenniejszego klejnotu 
Suwerenności narodr‘*

*
..Rzeczpospolita1* zamieszcza sen 

saeyjne notatki o wzmożeniu się 
nadziei śrr'd -.be?t: bornych** ro
dzin króUwskich. W pływ a «a to 
wybór flind-nbiirga, którego cała 
Euroya uważa za pioniera idei 
monarchistvC''-b; j- Mówyąc o róż- 
i.ych państwach „Rzeczpospolita" 
omawia dłużej ma-zeria naszych 
monarchistów w ten sjiosób:

. Na .-azie agitacja Księciem 
Sykstusem de Bourbon- Parma 
w  Polsce samej Jbzcrąe nie wi
dzimy. Natomiast jest faktem, 
że istniej? adtacja za Habsbui- 
gifm Rardzo dyskretra, a M- 
Nrri lxirdzo zręczna i zmierzają
ca do cciu okióżną drogą. Jed- 
nem z ognisk tej agi+acji jesi

birgó^ą zdeklarowanych i kon
sekwentnych. znajdujemy u nas' 
już w’ wieku ezfternastym. I to 
zawjze w Krakcwskicm, w  Mą- 
lOpclsce. ponieważ —  w ejług 
testamentu Bolesława Krzywo
ustego — posiadanie Krakowa I 
Krakowskiego zamku rozstrzy
gało zrazu o senioracie, a  porem 
o Pożądaniu korony królewskiej 
polskiej. s iłą tradycji Kraków 
zawsze miał wielu zwolenników, 
Habsburgów*'.

*
,.Przegląd Wieczorny** w spo

sób niezmiernie ironiczny omawia 
zarzadzema władz, w  związku s  
„zarnkfiie. ibni sraciCicy'* 'dla chcą
cych 'wypoczynku czy. re-ż zmu
szonych do kuracji zagranic*- 
Wzamian zato niezmiernie przykre 
zarządzenie, oto jaki ekwiwalent 
otmyślily władne dla iłSfszazię.śii- 
wyicfa kuracjuszów w krajow’vch 
uzdrowiskach:

„Województwa i starostwa 
piętrzą Ossę papierzysk na Pc- 
liónie' bibuły- Legjjny urzędni
ków wypracowują „inormy** o- 
pł-t za pensjonaty, kąpiele, ma
saże. w izyty lekarskie i t. d Mi
nister jam spr^w wewnętrznych 
jest poprostu nienasjdnie żądne 
coraz nowej pracy- NJe dość, żfc 
zapisuje setki arkiiszy kores
pondencja z lokalnemi władzami 
co do honorariów fNcz.erskich, 
kąpieli i t. d. i t d- To wszystko 
mało. Ministerju-n uczyrJiło krok 
heroiczny, mianowicie nakaza
ło, aby we wszystkich uzdro
wiskach. zaprowadzono księgi1 
zażaleń! Prosiimy tylke zważyć, 
iik  doniosłą jest ta ćnowacja. 
Oto w^-zystKie udpisy zażal-sd 
będą -szły do mnbtcrjum spraw  
wewnętrznych, o:.2ywćśtie po 
to, aby jev tam badane, co za
pewnia niimsterjum mntcrjał dc 
urzędowania na cały przyszły 
rJk . a może jeszcze dajtij;

Księg: zażaleń... Jeżeli i to ni’3 
pomoże, to caią winę będą mu
sieli przypisać sobfe kuracjusze. 
Rząd uczynił wszystko, co do 
niego naieżało**.

*
..Warszawianka** ciduje nie

zmiernie ciekawy dla nas artykuł 
,.Bwjhifr 7age'blattu“ p, Paul 
Schaff era, z którego iwj cieką v/szy 
ustęp zamieszczamy poniżej:

„Sprawa układu na wscho
dzie, przedewszystkiem z Pol- 
Ska, jest weźną częścią naszej 
najważniejszej sprav.*y ps wscho 
dzie, mianowicie niasz3rch stosun
ków' z Rosją. Jeżeli wysłendizu- 
i°my (tj. oczyicfmy z zarodków' 
niepekeju) nasze siosunKi z są- 
siaidaoji pośrednimi mięoizy nami 
a Rosją- jak Polska, Czechosło
wacją j t. d , to zabijemy kiełki 
rozwojowe naszych stosunków 
z Rosją, które nie muszą się. za
trzymać, jak w stosunku do An- 
glji lub do F-ancji, ra  jakiejś o- 
krcślome' zaporze, He które bez
warunkowo mają w sobie możli
wość rozwojową Zadań- doraźne 
korzyści nie mogłyb;’' przewa
żyć zamknięcie tych możliwości 
i-o^yojowy.h...** ’

«— o -

D Z I S  A  x»  O  L  L  O
n a  j w i ę k s z e g o  p o l s k i e g o  a r c y t i z i e ł s  f i l m o w e g o  p t

ODRODZONA POLSKA
8  a k t ó w  z  t u a g e d j i  i  w y z w o l e n i a  P o l s k i .

K aióy Polak, kaida Polka, starzy i młoczi, kobiety i diieci, słowem wszyscy 
Winni obaczyć to arcydzieło twórczości polskiej i patrjotycznego d: cha.

W *  Pierw sze przedstaw ienie rozpoczyna się punk ualnie c gedz. 3. popoł.
P. T. Dyrekcje W yższych Lczelnl, Szkół i Zakładów Naukowych uprasza się 

uprze mie, aby co do poranków na powyższe przedstaw .enie, jak najwcześniej 
raczyli zgłosić w Dyrekcji kinoteatru sw oje zainteresowanie (z dokładnem poda
ni m ilości uczni). Poranki te odbędą się w poniedziałek, wtorek i środę w go
dzinach porannych.

Demanstpa»Ići przeciw całemu światu,
Frunze gadał z konia i groził Europie,

ic munizmowi

Przegląd prasy.
dżetowa na wiosnę każdego
L*i i r-. » r i/-i f.w Ir c-1- /I r e

ro-
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HyraA w  procesie o zaj
ścia listopadowe.

30. kwteteia ogfoszony został w k.-a- 
kowskitn sądzi* wojskowym. Gen. Czi- 
kiei uznany zestal winnym występku z 
par. 141 i 147 kodetksu wojskowego i ska 
z-acy na karę „wierdzy przez trzy  mie. 
siące. Kap. Ohiedziński, por. Skarski i 
rm \ Nowakowski- uznani zostali winny
mi z par. 141 kodeksu wojskow- i ska- 
zarw? pierw szy na dwa miesiące więzie
nia i zwolnienie z wojska; dwaj ostat. 
ni na cztery tygodnie aresztu z wlicze
niem aresztu śledczego. Major Bierna, 
dki uwolniony od w iny i kury. Gen. 
Cz-kuel apelować będzie ao sąd.i Najwyż 
szego.

ZmiFzch habaretito.
T a i bardzo w czasie wojny rozwiel- 

mgru-ione kabarety  obecnie zupełnie pra
wie p izestaly istnieć W arszaw a pozbyła 
sdę ich już dawno, a \ye I.wowie ostatni 
tki teatrzyk , Baga-te'a“ również skon. 
c ry t swój suchotndczy żyw ot dla braku 
publiczność-', chętnej do uczęszczania na 
tqgo rodzaju przedstawienia. Dyrektor 
Bpontorwski zmuszony byt zatem w yje
chać zagtanicę i szukać powodzenia na 
scenkach niemieckich.

Za to  w moiię weszły dancingi. Je 
den z wykwintnych dancingów — jak 
się dowiadujemy - .  ma wkrótce we 
L w ow ie rtw orzyć p. F ra ic  szek Mo- 
sżkotwicz, który po nieudałej imprezie p 
Br"łiowskiego tm aci a swego przy ul. 
Rejtana już nikemn nic wydzierżawił, 
lecz sam w łaśnie w nim prowadzić hę. 
a-zie dancing. Tak więc prawdopodobnie 
przypomną r ę diawne świetne czasy te
go gmaefcu, gdy p. Moszkowicz po wy
budowaniu wspaniałej sali uczyń,ł ia je- 
dynem miejscem rozrywki i atrakcją 
Lwowa

Apel do dobrego serca Lwowa
. Sierota po nrzrdałko paflstwowy*. 

cocac pomóc matce w  wychowania 
Ocznego *,d - if ls tw . prusl o d_Sr) na 
ataszynę. Ułatwi to sterodo zarobko- 
łtyaale, Pizy1dtqr/ jej więc z  pomocą, 
skuteczną a ryciną. W sz.nue ou_.y 
ten cel przyjamjc redakcja „Ga__iy 
Porannej** (al. Cborążczyzoy 31.)

tylko
ierwszej
jakości

Płaszcze
Kostjumy
Suknie

Widok Chorostkowa.
zniszczonego przed kilku dtrami przez żyw iołow ą katastrofę pożaru.

Tajemniczy trup.
Czy Adam Danek zginął śmie cią sam obójczą?

Lwów
\ m

Pasaj Mikolascha.

(i) Dochodzenia policyjne w sprawne 
zagadkowej śmierci woźnego poczciwe
go. Adlama Danka, na górze Wóleckiej, 
prowadzone są w n a jw ię S z Ł  tajem
nicy Cały szereg zagadki>w .h ckolicz- 
uc-ścf otacza dc-ąd całą sprawę, w y 
wołując najipczmaitszz przypuszczenia i 
domysły. Popróbujemy poniżej zestawić 
wszystko-, co w  tej spiaw ic budzi podej
rzenia.

Trupa Danka ujrzeli przechodnie.
idący wczesnym rank'em drogą Wóle
cką do- miasta. Leżał on w rowie przy
drożnym głowa ku ziemi, przedstawiając 
bryłę oblep pną gl.ną. W ygląd głow y bu 
dził t-drazę z pod gliny zmieszanej z 
poczerniałą krwią, wydobyło się na 
wierzch jedno oko. wysadzone z orbity; 
rysów  tw arzy rozpoznać me można by
ło. Widoczne było, że denat po śmierci 
stoczył się lub też był zepchnięty ze 
stromego pagórka, wznoszącego się nad

drogą. Św 'adczyla o tern zgmecona gli
na na stokach góry od wierzchołka do 
rowu.

Uwiadomiona policja po przybyciu na 
miejsce p rzystąp ią  ratychnjypt do szu
kania narzędzia zbrodni. Po podniesie
niu trupa

znaleziono tcw d w er,
leżący pod brzuchem denata. Okoliczność 
ta jest wiaśmt- w ysoce podejrzana. Tru
dno sobie bo-wiem wyr-braz-ć, by sa
mobójca r>o wystrzale trzym ając w ręku 
rewolwer, stoczył się z dość znacznej 
wysokości dc, rowu i

natzędzie śmierć 
ulokował pod sobą...

Dalszą dziwną okolicznością w tej 
sprawie jest ubiór denata. Bvł on ubrą. 
ny w czystą biehznę, newę ubranie i no
w y płaszcz gumowy, oraz w  nowe żół
te buciki. NEe mniej dziwne było zacno- 
wan-ie się matki wobec nagłego zjaw ie.

O d  R e d a k c j i :

Zniżamy ceny prenumeraty!
Chcąc uprzystępnić jaknajszerszym sferom naszego spo

łeczeństwa korzystanie z wszechstronnych ifltbrmacjł „Gazety 
Porannej*, a jednocześnie biorąc pod uwagę ogólne trudne 
warunki gospodarcze, postanowiliśmy pomimo niezmiernych 
kosztów wydawniczych

obniżyć p re n u m e ra tę

„Gazety Porannej**
z  4  zf. 50 g r. na 4 zł.

wraz z odnoszeniem do domu względnie z przesyłką pocztową, 
zaś bez doręczania

z  4  2 S  g r . n a  3  z t  7 5  g r
Zniżka ta o h e w f a z s s j e  o d  d n i a  i  m a ja *  t .  j.

O d  W CZOraj. Wszyscy nasi prenumeratorzy, którzy już 
wnieśli przedpłatę na bieżący miesiąc według dawnej ceny, 
nadwyżkę, t. j. 50 gr., zaliczoną mieć będą na następny 
miesiąc.

n.'a się w yw iadow ców  w iej mieszkaniu 
przy ul. Paiucnstnei CO wywiadowców 
policyjnych. Zawiadomiona z nięncękji
0 śmierci syna. mc okazała p rzcażerća
1 w yw oływ ała wrażenie, że na śmierć- 
syna była przygotowana i śmScrd ta; 
spodziewała się.

Pobcja stoi wobec zagadki 
pełnej taiobniiczych ; dotychczas niewy. 
jaśii/ioimych szczegółów. Dochodzenia urn 
wadizone sa z  całą energją i należy ocze
kiwać w n.ajblifsVe: przyszfośa intere
sujących zw rotów  spraw y.

F A D E S Ł A K S

D r- t. B E T T E R
ord. jak w latach ubiegłych w K ry r ic y  

i r l l l a  , ( i r a h n a a . 227

tyłku
ple-wszej
.jakości

Lwnw, Pasaż Mikolascha.
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Uchwały Zjazdu miast i» Warszawie.
W  sprawach

Zjazd Związku miast powziął 
następujące uchwały w sprawach 
budowlanych:

Uchwalona przez Sejm i Senat 
nowelizacja ustawy o rozbudowie 
miast, może stanowić podstawę dla 
rozwoju mieszkaniowej akcji budo
wlanej w miastach.

Gminy miejskie winny w jak- 
i ajbardziej intensywny sposób wy
zyskać uprawnienia, które im daje 
ustawa zarówno d'a budowy do
mów mieszkalnych miejskich, jak 
dla wydatnego współdziałania ini
cjatywie, mającej na celu budowę 
spółdzielczych i indywidualnych 
domów mieszkalnych.

Współdziałanie to winno być 
uwarunkowane gwarancją, iż budo
wnictwo domów mieszkalnych nie 
będzi; miało charakteru spekula
cyjnego i że budawane mieszkania 
będą odpowiadały wymogom zdro
wotnym, techniczno-budowlanym i 
policyjno-obyczajowytn, określonym 
dla tanich mieszkać hyglenicznych 
przez instrukcję dla ly lej Kon isji 
państwowego funduszu mieszka- 
nowego.

Dysponując gruntami, stanowią- 
cemi własność publiczną i udzie
lając poręki za kredyty dawane z 
Państwowego funduszu rozbudowy, 
gminy miejskie nie powinny wy
zbywać się gruntów całkowicie, 
lecz odstępować je dla budowy 
domów mieszkalnych na prawie 
zabudowy wzel. w .rzelnicacb, w

budowlanych.
których prawa tego jeszcze stoso
wać nie można, na prawie wieczy
stej dzierżawy.

Przy udzielaniu gwarancji za 
kredyty, udzielane budującym na 
gruncie własnym, gminy miejskie 
powinny w dostatecznej mierze za
bezpieczyć swe prawa i zastrzedz 
sobie prawe pierwokupu w razie 
chęci sprzedaży domu przez wła
ściciela.

Zjazd poleca Zarządowi Związku 
opracowanie w porozumieniu z 
kompetentnemi organizacjami te- 
chnicznemi warunków wszechpol
skiego konkursu na najlepsze pod 
względem hygienicznym i ekono
micznym rozplanowaniem dzielnicy 
mieszkaniowej o inwestycjach u- 
proszćzonych i najlepszy typ domu 
mieszkalnego dla rodziny pracują
cej w Polsce.

W przewidywaniu wzmożenia 
ruchu budowlanego należ / się oba
wiać podniesienia cen podstawo
wych nuterjałów budowlanych. By 
temu przeciwdzia'ać M ejskie Ko
mitety Rozbudowy winny starać 
się zapewnić budującym materjaiy 
budowlane drogą produkcji wła
snej, oraz zakupów połączonych z 
ułatwieniami finansowymi dla za 
kładów przemysłowych. Zakupy te 
miasta i Komitety Rozbudowy win
ny czynić we wzajemnem porozr- 
mieniu.

ADWOKAT
KUPIEC

LEKARZ
INŻYNIER

chcąc wykonywać intenzywnie swój zawód, a tern samem pow.ęk./ać  
swoje dochody, powinien posiada; samochód lekki, ekonomiczny, do 

obsługi którego srofer jest zbytecznym. 
Najodpowiedniejszym zatem jest samochód:
„CITROEN" model 5/10 HP lub 10/20 HP.
zużycie benzyny: 7 litrów na 100 k m . l  dogodne warunki spłaty!

Jcneralne przedstawicielstwo:
„AUTOM OBILE" Ska z ogr. odp.

Lwów, P asaż M ikolascha, tel. 1 4 v -7 3 . 
Reprezentacja firm:

AUSTR0-DAIM LER,
2214 JVl.“ B escia, 

■ r m w n
,PUCti“ — Grac.

Z dnia*
DZIEŃ RADOŚCI I WESELA,

Kiedyż z radośniejszem dumniejszem 
uczuciem wypełniać można tę rubrykę, 
jak w tym dniu 3 Maja. kiedy cały świat 
w najpiękniejsze) wiosennej szacie zdaj-e 
się brać udział w  tęm święcie narodu 
polskiego, które jest jego monumentem 
chwały, ;e©» niezapomnianym tytułem 
do stanowiska inter pa-res, pośród kultu
ralnych narodów świata.

W  tym  dniiu w szystko w sercu poi. 
skiem dźwięczy weselem i radością; w 
tym dniu niema zwątpień :ti małostko
wych trwóg przed przyszłością. Naród, 
który w  najcięższym okres s swego ży_ 
cia umiał się zdobyć na dzieło- tak chwa 
lebne, jakiem była konstytucja r. 1791, 
ma w  sobie tyle tężyzny, tyle niezwy- 
o ężonycłi sił ducha, że n i; ulegnie uledz 
nie może żadnemu naporowi z zewnątrz.

P rzy  tej uroczystości dzisiejszego 
obchodu, nutą, która się w ybija jak ten 
jasny dżwtęk trąbkfl ułańskiej, grającej 
hejnał z wieży ratuszowe! — jest nuta
wielkiej radości.  ,

Uroczystość wielkiej chwili dziejowej, 
poczucie jej wagi i znaczenie łączy się 
przedziwnie w nierozłączną harmonię z 
tą jasną nutą. —

I tak Już zdaje się będzie zawsze, 
jakkolwiek zmieni się może zewnętrzny 
ceremoniał obchodu rocznicy 3 Maja.

Pnzy najweselszym kiermaszu Ik&o.  
wyra zadźwiękn:e w duszy polskiej dum
ne poczucie te; chwłli; kiedy ojcowie 
nasi -wołali: W iwat król, wćwnt naród, 
w iw at wszystkie stany, kiedy fundowali 
now r podwaliny pod gmach Rzeczypo
spolitej. A ostatni poaoś obchód roczni
cy majowej na starą modłę pozostanie 
r a  zawsze w  pamięci tych którzy ją 
przeżyli, stanowiąc złoty pomost „mię
dzy dawnemi a nowemi łaty". J. P.

  O------

N i e p u ł M o l i n a  sfa- 
tystylra.

759 TYŚ. OFIAR NIEOSTROŻNOŚCI.
Amerykański departam ent handlu o.. 

atłas za dane, tyczące się Bazby ofiar wy
padków  sam ochodow y* i k(ołe#owyeh w 
Stanach Zjednoczonych w ciągu lAśegłe- 
ac  roku. Jak się okazuje. w ciągu tego 
róku ogwięłio przejechanych przez sam o
chody i1 pociągi kolejowe 25 000 osób, a 
w tej liczbie 10.000 dzieci. Ogółem zaś 
odniosło rany 700.000 osób a s tra ty  ma
terialne, w yrządzone przez te wypadki, 
tóęgaiją 500 mil jo nów dlołarów.

Gdyby- S tany Zjednoczone prowadzi
ły w  roku ubiegłym wielką naw et w oj. 
aę, to wie poniosłyby zapewne stra t 
[większych. —

» -O —

F e ljn o n  „Oaz. Po-.** i  d. 4. 5 19ZV

ANDRE COUVREUX: 32

Inwazja Mskrobów.
Wydało się nam, że wyrwaw

szy się z katuszy piekła, dostąpi
liśmy raju ukojenia i ciszy. Śmier
telni, którym dozwolono miarowym 
zawsze poruszać się krokiem, czy 
zrozumiecie wy tę rozkosz naszą 
w zwolnieniu oszalałego pędu, w 
nabieraniu oddechu w płuca zzia
jane — radości naszej, gdy, dążąc 
ku upragnionemu celowi, ujrzeliśmy 
szczyt wieży, objęty jąsną pieszczo
tą wschodzącego słońca ? A radość 
tem żywszą była, ile że galopujące 
ku nam swobodnie bez jeźdźców 
swoich konie gwardyjski: dowo
dziły, iż cernujący w przeddzień 
wieżę kordon wojskowy został wy
cofany.

Czy zdołam bez nienawiści i 
buntu przeciw losom opowiedzieć, 
co stało się z nami dalej?... Do

s.awszy się do p td ióźa wieży, 
ujrzeliśmy rozpaczliwą wprost sy
tuację — wobec której odpaść mu
siała ostatnia nadzieja znalezienia 
tam schroniska. Legiony cale wro
gich sob e tłumów biły s ę o przy
stęp do wieży — niczem tabuny 
dzikich zwierząt, co zażerają się 
bez litości. Począwszy od kilku me
trów od ziemi każda piędź prze
strzeni — s:hody, przejścia, tra
wersy, nie m ów ią:— naturalnie — 
o platformach, czarne były od ludz
kich rojowisk, a rojowiska te pięły 
się wyżej wciąż i wyżej, spycha
jąc tych, którzy szczęśliwie dotarli 
do upragnionych górnych miejsc, 
same strącane z kolei przez tych, 
co silniej i bezwzględ iej walczyć 
umieli. Widziaiem straceńców, ucze
pionych o slupy, jak gdyby zawio
dły ich siły, padali^z góry, gdyby 
muchy osłabłe, na tłum, miotający 
się u dołu, jak fala wichrem ko
łysana. Co do mnie, zatraciłem i 
ja doszczętnie wszelki sentyment 
rycerskości — co mówię, wszelkie 
ludzkości uczucie! Trudno, odwie

czne, najpierwomie sze prawo wal
ki o byt! Wciągając za sobą Zu
zannę, rzuciłem się bezpamiętnie 
w zwar ą falangę tej ciżby i sam 
poznałem w tej chw li, czem jest 
szał walki straszliwej, bezwzględnej, 
mordowni zaci kłej która przed 
ni:zem sie nie cofa. W tyd wzbiera 
we mnie na samo to wspomnienie — 
a jednak zrodziła ml się od tego 
czasu w duszy dziwna, ogromna 
wyrozumiałość dla zbrodni, któremi 
instynkt zaślepiony włada.

Walczyłem tedy zapamiętale 
sam, byle dostać się wraz z Zu
zanną na pierwrzy stopień połu
dniowych schodów: i już, już pra
wie byliśmy u celu, gdy o 103 
metrów od nas rozległ się naraz 
ryk przestraszny, za nim zaś drugi 
trzeci, znowu ze: pór cały. Bo jak
że ! Na głowę upaść było trzeba, 
żeby nie uprzytomnić sobie, że 
tych 20.000 ofiar, bezbronnie na 
pastwę wydanych, zwabią przecie 
ku sob e zachłanność Drzetnierzłe- 
go wroga... Makroby ściągały ze 
wsząd: nowe wciąż masy szarych

Proszę o głos!
O CZEM PAMIĘTAĆ POWINNIŚMY.

V/ dniu 3 Mai-a naród cały składa 
rok rocznie dar na cele TSL. Jest w  
tym  przyjętym zwyczaju symbol tej łącz 
nośo1' iaka zachodzi międizy alktem u- 
chwalenia k>nstytucji a pracą Tow arzy
stw a Szkoły Luio.wei- Jedno i drugie 
zmierzało do pociągnięcia całego naro
du, wszystkich jego obywateli w obję
cia dbałej o wszysttóbh Macierzy.

A dziś praca TSL. równie jest ważną 
i rwiklką, jaK była za czasów niewoli. 
Choć Polska z pęt uwolniona, ale jesz
cze za słaba by mogła sama jako pań. 
stw o dostarczyć w szystkim  swoim dzie
ciom świa+ła nauki, uczynić z nich św ia. 
domych obywateli.

TSL. które wspomaga państwo w  tej 
pracy, musi znałezć poparcie u całego 
społeczeństwa. —

Jako jedna z długoletnich pracowni- 
czek TSL. spostrzegam niestety, że mi. 
mc odezw Tow. Szkoły Ludowe? świa
domość tego obowiązku bardzo u nas o- 
słabła od czasu1 niepodległości pań. 
stwowej. ----------

Dlatego korzystam ze sposobności 
rocznicy majowej, aby swoim słabym 
głosem przyczynić się do obudzenia i 
pobudzenia w społeczeństwie świadk>- 
rm ści, że kto chce mieć silną j żywotną 
P rlik ę  nie m ote się uchylać od ofiarno
ści na cele TSL. J. W.

RpdlBinsbi fryzjer.
W Londynie zmarł w tych dniach 

przeżywszy 65 lat, słynny Iryizjer dziel
nicy arystokratycznej Londynu i. przez 
długie lata fryzjer nadw orny królr. 
Edwarda VII, tudzież króla Jerzego gdy 
był następcą tranu, Charles Jaschke.

Jaschka, rodem austrjaik, przyw ę
drował przed czterdziestu kilku la ty  do 
Londynu z dwoma funt. sziterl. w  kie
szeni i za tą gotówkę założył maleńką 
g o-l ar ni ę n i  jednem z przedmieść lon
dyńskich, gdyż zawodu fryzjerskiego na 
uczył się był jeszcze’ w Austrii. W krót
ce potem zaczął w yrabiać środek na 
porost w łosów i dzięki dochodom stąd 
płynącym, zdołał przenieść swój interes 
do śródmieścia Londynu.

Fryzjerem królewskim stał się przy
padkowo* Dorobiwszy się grosza, poje. 
chał ra  odpoczynek na Riyrere, do. Niz- 
zy, gdzie baw ił wówczas książę Waljt, 
późniejszy król Edward VII. Trzeba tra
fu. że fryzjer księcia Walii zachorował, 
a jeden z towarzyszów książęcych któ
ry spotka! był Jaschkego na ulicy, za
rekomendował go księciu. W ezwany 
Jaschke wywiązał się doskonale ze swe 
go zadania przy strzyżenia księciu 
brody. Książę rzekł doń na odchodnem:

— Jesteś cztawiiekfem, którego Po
trzebuję. P rzez  cały czas nie przemówi
łeś ani słowa. Będzie pan moim fry
zjerem. — — —

cielsk ukazywały się co chwilę 
fantastycznem gibaniem przesadza
ły znaczne przestrzAie, poczem 
zachłannym pomorem spadały na 
bezbronne tłumy, podczas gdy trą
by ich. żeru chciwe, w zbitej ci
żbie wciąż nowe czynły  wyłomy. 
Uciekać więc, znowu uciekać!-. 
Lecz jak wydostać się z natłoku, 
który naciskał dookoła, paraliżując 
ruch każdy, ścinając nam w żyłach 
krew widokiem grozy, rozszalałej 
w spojrzeniach obłędnych, w bez
władzie, w którym zmartwiały na
wet bratobójcze ciosy?... Nadzieja 
we mnie wstąpiła na chwilę, gdy 
napór pchnął nak ku mostowi Jeny, 
który wydawał mi się wolnym od 
wroga. Rzuciliśmy się na most... 
Lecz I tam czyhał potwór, który 
niedawno w tem samem miejscu 
zasadzał się na nas... Nie ma więc 
rady — zginiemy!.. Ostatnie moje 
spojrzenie, pełne umiłowania a roz
paczy, spoczęło na dragiej mi nad 
wszystko twarzy, ha której roz
błysła w tej chwili ekstaza mę
czeństwa. (C. d. n.)
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Powiat jarosławski nareszcie s u n i e .
Aresztowanie niebezpiecznych ‘ •

Przeworsk, w maju. . 
(i) Postrach powiatów przew or

skiego i jarosławskiego, banda Ka
rd a  Mitkowskieso znowu data 
knać o sobie. Niedawne bestialski® 
morderstwo, popełnione na osobie 
.poster. Sentkowskiezo, którego 
MPkowski zastrzelił we śnie w je 
go mieszkaniu na przedmieściu Ja 
rosławia, spowodowało policją do 
energ!czoe?o pościgu, który nie o- 
siągnał jednakowoż skutku. Roz

zuchw alona bezkarnością band:* 
Mitkowskieso coraz bezczelniej so 
bie poczyna.

On-jgdai w nocy bandyci wtar- 
ynelt do mieszkania Stefanii Dud- 
kowej w Pantalowicach pod Prze
worskiem. Nic nie zrabowawszy — 

[odeszli. W kilkanaście minut potem 
wpadł"’ do domu Ludwika Bułata 
W tejże wsi i po d*w(jch strzałach 
da postrach w sufit, zmusili Bu
łata d0 wydania 20 złotych gotów- 
Tcą i kilku sztuk garderoby.

Strzały zaalarmowały sąsiadów 
Bułata. Andrzej Seryw ak wyszedł 
? cłufy 1 począł wołać o pomoc. 
[Wówczas bandyta, któiy stał na 
czatach przed domem Bułata, 
strzępi i zranił Seryniaka ciężko 
w brzuch.

Na odgłos strz a łó w  przybiesli 
»a miejsce dwaj posterunkowi, 
jednak bandyci, korzystając z 
ciemności, umknęli.

Uwiadomiono sąsiednie poste
runki w Kańczudze i Przeworsku 
I wszczęto energiczny pościg. 
Dzięki wzmocnionym siłom kilku 
posterunków, pod osobistem prze 
u/odnictwem ppWiiat owego ko
mendanta policji:, udało się do
tychczas ująć jednego członka 
bandy Mitkowskieso, Jana Cielę 
cego, mieszkańca wsi' SLcmnóW. 
Podczas rewizji: znaleziono u nie
go strzelbę, zrabowaną jeszcze w 
grudniu uh- r /  u Jana Przastaw- 
sklego w Zalesiu Dowodzi to, że 
Cielęcy jest rzeczywiście człon
kiem bandy Mitkowsk*ego Ener
giczne dochodzenia trwają.
[ 'Aresztowanego bandytę od^ta- 
wflono pod silną eskortą do wię
zienia Sądu powiat, w  Przewor
sku. Opryszek ten powinien sta
nąć przed Sądem doraźnym.i

Jak ..popularne" jest imię ban
dyty  Matkowskiego w  Jarosław- 
szczyźnie, 'dowodzi fakt następu
jący, który zdarzył się prawic 
równocześnie z opisanymi wyżej 
napadami:

W Kańczudze znajdują się rzą
dowe stajnie dla ogjerów, obsłu
giwane przez niewidka załogę, 
złażoną z kilku żołnierzy pod do
wództwem plutonowego. Żołnierze 
'ci donieśli komendantowi poste- 
rmlcu v/ Przeworsku, że przed
wczoraj w nocy napadła na ich 
kwaterę banda Matkowskiego i 
«terioryzowawszy ich (?) groź
ba utycia broni, zrabowała całą 
łeb kasę. Po’icia przeprowadziła 
do^hodzmia i na podstawie ze
stawienia dat napadów rabunko
wych. dokonanych Tównrczieśni* 
przez bandę Makowskiego, na
brała przekonania, że żoflnr.erz=

rabunek pieniędzy rządowych 
sfingowali. Bliższe śledztwo w  tej 
sprawie przeprowadzone, ustaliło, 
że żo'oterzc pieniądze roztrwonili 
i następnie upozorował napnt-f

Przyparci do muru przyznali się. 
Sprawę całą odstąpiono żandar
merii wojskowej w Jarosławiu, 
która wszystkich żołnierzy aresz* 
towala.

Strefy podbiegunowe pokryją s i ę  
zielenią i kwiatami.
Radio -  k a lo ryfe ry

w ysyłać będą gorące fale dc bieguna.
Dla poparcia swego projektu, 

w którego urzeczywistnienie wie
rzy niezłomnie, prof. Low wykonał 
przed zaproszoną komisją bardzo 
< iekawe doświadczenie.

Z odległości 5 kilometrów po
czął wysyłać

g o rą c e  fa le  
na dwa potężne bloki ołowiu i wy
tworzy! tak wysoką temperaturę, 
iż metal p< czął się topić.

W najbliższym czasie zamierza 
prof. A M. Low źrebić 
d o św iadczen ie  z lo d am i pod- 

b ieg u n o w em i 
i pewien obszar z emi poddać pod 
działanie gorących prom ień.

Słynny z swych ekscentrycznych 
pomysłów stosowania radio-elek- 
t yczności, profesor londyńskiego 
uniwersytetu A. M Low, powziął 
gigantyczny plan
ogrzania  okolic podbieguno

wych
i spożytkowania ich dla lud kości.

W tym celu mają być wysyłane 
porące fale w okolice arktyczne. 
Fale te

ro z to p ią  w ieczne lody  
i dadzą ziemi tyle c epła, iż będzie 
ona mogła wydawać plony.

Cóż to za sensac a byłaby, gdy
byśmy dostawali pomarańcze z pod 
bieguna!

ia  zijjaMa pielenie! i i w .
W yjaśnienie dr. Ecksteina. — Manipulacja dolarami. — 
Adwokat Eckstein żąda przeprowadzenia śledztwa i po

wołuje św iadków .
(—) Odncśnie dc nasego arly- 

kułu o kradzież/ 873 dolarów na 
szkodę Bernarda Rapaporta otrzy
maliśmy od adw. dr. Eksteina wy
jaśnienie, z którego wynika, że dr.
Ekstein nie nastręcza? p. Rapapor- 
towi „art stę“ Friedmana do pod
klejania dolarów, oraz że w miesz
kaniu jego nie było żadnej prasy

jak również od chwili wręczania 
kluczy ze swego pokoju p. Rar>n- 
portow', nie był w nim ani sa n  
ani z kim innym do c asu o tizy-1 
mania swyrh kluczy z powrotem 
u siebie w k ncel rji.

Równocz ś ie odnośnie do ca
łej taj -sprawy oirzymujemy ze 
strony ;■ rzędowej i f unarie:

Adw. dr. F.kstein donió-ł urzę
dowi śledczemu, że w pierwszych 
dniach kwietnia pożyczył u p. Ra- 
raporta, dawnego swego klienta, 
200 złotych na weksel, płatny 15 
lipca. W dwa tygodnie później 
przybył do niego Rapaport z rfle- 
ja ;im Friedmanem i oświadczył, 
że zamierza mu oddać dolary do 
podklejenia i w tym celu prosił o 
użyczenie mu pokoju, gdyż praca 
ta musi się odbyć w spokoju. Dr. 
Ekstein z życzliwości dał Rapa- 

' j: ortowi klucze, mając do niego 
zaufanie.

Po dwu dniach przybiegł doń 
Rapaport z pretensjami, oświadcza
jąc, że Friedman ukradł lub spalił 
mu dolary. Dr. Ekstein sądząc, że 
R. poniósł jakąś większą s ratę i 
że żal przez niego przemawia, sta
ra! się go uspokoić. Jednak Ra
paport wręcz zażądał zapłaty 800 
dolarów, grożąc przytem zastrzele
niem, doniesieniem karnem i skan
dalem publicznym, dodając, że 
musi go zniszczyć.

Gdy dr. Ekstein żądaniu temu 
i pogróżkom się opail, Rapaport 
p czął go szkalować. Wobec tego 
dr. Ekstein prosił o przeprowa
dzeni dochodzeń i na świadków 
powołam Stefana N. dozorcę do
mu w pasażu Hausmana 8, Jana 
Nowackiego dozorcę* domu przy 
ul. G izowej 10, Mojżesza Kohna, 
handlarza, ul. Tkacka 4, Józefą 
jejcz-sa, zaw adow cę firmy „Elig* 
ul. Szpitalna 17, oraz Samuela 
Friedmana starszego, ul. Podlew- 
skiego 6.

A era ta budzik wieltue zaintere* 
sowanie w sferach prawńczyc*.

ii „Bar
w nowej słonecznej w ilń 5 minut wd 
stacji ku Dorze .2  wygodnie urzą
dzonych pokoi, salon Aonwers., tera
sa, w eranda, ogród, tennis, kręgielnia, 

fortepian Bósendorfera. 25 
W yśmienita kuchnia. --  Ceny umiar

kowane.
Zgłoszenia do 10 maja E. Kalmus,

Krosno, później Jar^mcze.

D o  d z i s i e j s z e g o  fe j l e to n u  i n w a z j a  M a k r o b ó w “, (Patrz str. 10.)

.Jegjony całe biły się o przystąp do wieży..,

18222117
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Dowódca OK. Lwów, gen. M alczew
ski wyjechał na wezwanie Min. sp taw  
wojsk, do W arszawy. Zastępować go 
bęćzrc w czasie uroczystości 3. Maja 
i imieniem ćcw ódctw a OK. gen. Linde.

Uroczyste przedstaw enja 2 pow °du 
święta 3. Maja. Lak już zaznaczyliśmy, 
dziś. w niedzielę k> gcdz, 3 pcpt. odbę
dzie się w Teatrze \Vielk,m uroczyste 
przedstawienie ..K1 lińskiego ’, poprzedzo 
ne przemową ptezesa Sokola-Maclerzy 
dr. Borc-wca i odegraniem Hymnu Naro
dowego. Wieczorem premiera opery Ró
życkiego „Casancuwa" Również l to 
przedstawienie poprzedzi przemowa dr. 
Tadeusza Dwern ckiego i odegranie 
Hymnu Narodowego.

Z powodu z«iP< łnego w 'sprzedania 
widowni na ostatniem p zedstawieniu 
..Tw órcy" efektowna na sztuka Mubera 
Mana będzie nieodwołalnie już po raz o- 
statni w rcii.itdziałek.

Biblioteka Dzieł Wy horowych. Lwów, 
Zirrłorowicz. 5, w ydala ostatnie Jirljusza 
Ejsiuonda . Wspomrtlema myśliwskie". 
Uboga polska Iślteraiura myśliwska zy- „  
skuje w książce J. Ejsirjojwiia cenny na- * 
bytek. Autor jej nowiem łączy wybitny 
talent literacki z świetną znajomością, 
życia, oraz przygód myśliwskich, to tez 
w  pracy tej znajdą w szyscy dla sienie 
lekturę nietyMa, zajmującą, ale miłą ł 
urozmaiconą.

Cykl w ykładów  o gazach trpła *ych 
} obronie , przeciw gazowej urządza 
„Czer wony K .zyż" od 11 do lt  ma!a w 
sali Tow. Gospodarczego, ul. Kopernika 
1. 2f>, godz. 6-4? wiec z. Szczegółowe in
formacja w  biur2e Czerw. Krzyża Bie. 
lowslkćego 6, od 10—14.

Małopolskie Tow arzystw o lekarzy we 
terynarj jnch zawiadamia, że IV posie- 
dzen'e naukowe odbędzie się dria 12. 
maja br. o cod z. 13 w Akademfi med. 
weterynaryjnej (sala katedry  hodowli), 
t a  k tó m n  nrotf. dr. Gajewski wygłosi 
wykład: „Najnowsze poglądy naukowe 
na istotę i leczenie ochwatu".

Biuro kw aternnkowe Międzynarodn 
w tg o  Targu w Poznaniu jest czynne 
stale na I peronie dworca głównego. 
Mieszkań zgłoszonych A-^inteo-^n
i!'-,ść tak, że w s z y ty  przyjezdni z ła t
wością będą r-cgli o - -\ ■■■ ■■ 
nie na czas trw am a Targu. Ceny po

koi są zupełnie p-zystępae, bowiem za 
pokój I kl. o jednem łóżku cena wynosi 
8 zł., o ow u łóżkach 12 zł., za pokoi II 
ki. o jesłnem łóżku 6 zł., o dw u łóżkach 9 
zł., za pokój II klasy cena wynosi 4 zl„ 
gay jest z jednem łóżkiem i b zł. c  dwu 
łóżkach.

Program  K asyra . Koja Art. na
bieżący tydzień ' W torek, dma 5 bm go. 
ciztita 20 VI. W ieczór dyskusyjny; P iot 
dr. Jan Rogowski „Polska praca oświa
towa w  W armj' i na Mazurach. Kore- 
fortnit Stefan Komo nKW Sprawozdanie 
z działalność Tow. Opirk kulturalnej 
nad Poiakan i zagranicą im. Adma Mi
ckiewicza. — Czwnte>'c: 7 bm. godz. 2U 
W ykład Jana Pfcn.izyf kiego na temat 
„Kobieta i-jmantyczna. — Przyjaciele i 
w rogow ie k c łle t -- kobieta w  literatu
rze a w rzeczywistość?".

Piętna ,tclec.e zgonu śp. Elizy Orzesz- 
kowei obchodzone b ęd a e  18. b.n. w Wil
nie uroczyście, specjalny krrnitet ustali; 
program, w  którego skład wchodzą: 
W ystaw a fcąrr.'?,tek po S p. E t O rzesz, 
kowej, odczyt w Uniwersytecie, przed- 
stawiienle w teatrze, p .^adanki w  do
mach ludowych i na w ystawie, oraz od
powiednie odczyty w  szkołach średnich 
i pcrwszeciinych.

Pomnik wojewody pom irsk'cg> ś p. 
dr. Stefana Laszewsk ego, odsłonięty zo 
stanie podczas urcezysiości 3. Maja' w 
Toiurou,

Kolejarze w ęzła kowalskiego uchwa
lili przyczynić sic ze swej strony do bu
dowy krścfcła katolickiego w Kowlu w 
ten sposób że vo skończ mej pracy biu
rowej bezpłatnie będą punagać przy 
budowie.

(—) Czynne znieważenie urzędnika 
sądowego. Do aresztów pafeyjnyeh od
dam, wczoi ai Abrahama Brauna, kupca 
Zam. przy ul. Mącznej 2 za czynna znie
wagę Adoiia Witeka. wydelegowanego 
przez sąd okręgowy cywilny do wyko- 
nania egzekucji w  sklep,e Dawida B-rau. 
ra , ojca aresztownego.

(■—) Złor zieje m  świętowali 1 maja. 
W dniu wczoraisizym włamywacze 
lwv?wscy ir.ieli niezły połóv/. Korzysta
jąc najprawdopodobnie z św ięta i. maja. 
a co zatem idzie zaangażowania się po
licji w tej nrcczysiości, pozwolili sobie 
na szereg „skcKów" ! tak; ub. nocy nie

Jedyne najtańsze z r t d l o  zakupu. *91

SKŁADNICA TOWAROWA
UL. 2YGMUN i OWSKA 4 smach k. b. k.

p o l e c a ,  w a z e l h i e g o  r o d z a j  u  21C0

naczynia kuchenne i narzędzia gospodarskie
artykuły spożywczo-koloniaine, cukierki i przetwory 

ow ocow e, wyroby zabawkarakie, meble plecione.
S p rz e d a ż  h a rto w n a . S ir z e d a ^  h u rto w n a .

DLA SMAKOSZY w każdy piątek 
ryLa po żydowsku. Kiełbasa pieczona 
w iejska i gorąca z kapustą, świeża 
bryndza majowa, w szystkie gatunki 
piwa z beczki i flaszek poleca Adam 
Kilanowicz, Syksiuska S. naprzeć w ul. 
Szajnochy. 2008

HOTEL EUROPEJSKI. (Plac Mariacki).
Przyjechał* 1, maja 1925.

Schaffe« August, dyr. z Wiednia; Inż. 
Kubicki Jan z O paw y; Zirftmermann 4- 
tóŚ. urz. z Wiednia; Radimdełowski Fe- 
Iks dyt. 7. Brześcia; Inz, Medrwecki 
Karol z Brcdów; Skalski Zbigniew, oby
w atel 2 Ptachytii; Worpouc Tomasz, urz. 
z Drohobycza; Inż. W ackers Alfred z 
W iednia; Ciszewski Tadeusz z  Poznania; 
Dr. B inda Eugeniusz, redaktor z Buda
pesztu; Der ter izak, kupiec z Wiednia; 
Fuchs Adolf, kupiec z W iednia; Sagave 
Alred, dzierż dóbr z Krotoszyna; Malo. 
tęck i Zbigniew, obyw . z Huty Szcze- 
rzerkiej

TEATR WIELKI
Niedziela, 3. maja o godz. 3 pop. .Ki

liński ‘ uroczyste przedstawienie z po
wodu św ięta 3. Maja; poprzedzi prze
mówienie prezesa Sokoła-M acierzy dr. 
Borowca i odtgram e Hymnu Narodo- 
weito.

Niedziela, 3 maja o 7.30 w»ecz ,.Ca. 
óOitffya", opera w  3 aktacii L. Różyckie
go. Premiera. Poprzedzi odegranie 
Hymnu Narodowego z powodu święta 
3. Maja.

Poniedziałek 4 bm. „Twórca".
.Wtorek, 5 1 m .C asarow a".

TEATR MAŁY.
Niedziela 3. maja „Wielka księżna i 

chłopiec hotelow y".
Por.;euz'aleK 4 bm. , Spadkobierca".
W torek, 5 bm. „Bpadkob.erca"

TEART NOW OŚCI
b^ćdtaiefc* , 3 maja „Cło.clo" (poprze

dzi odegranie Hymnu Narodowego z po
wodu św ięta 3. Maja).

Poniedziałek 4 bm. , Cio-clo".
W toiek, 5 hm. „C’o-clo“.

 O-------
PRELEKCJE PROF. ANTONIEGO 

OSSENDOWSKIEGO:
Fonaednalefc 4 maja: Cienie czar.

*yd i władców". --------
W « r  ‘k 5 maja: „Płonąca północ".

K INO  CHIMERA. D :iś  „Skan
dal w  operze" d ra m a t w  €  aktach. 
W gł. roli D ro a Philips. 

 o  ■—

F e m s i  zwrotni sprzę
żenie.

Zyrfryd Norman sł. U. J.

Zojechęcoay światami w są- 
Sfccfetwie piies^ęającj^ch araaro-- 
rów, wypowfcdyiałem wojnę 

sprzężeniu. Dwa mie
siące mozolnych wy sitków i oto 
sbóji p m d ^ iu ą  rewiltat mej żmud* 
«»j.. pracy, aparat t.-zylampowy.

Któżby przypuszczał, ile w nim 
mieści s:e nieprzespanych rj.cy, ile 
kosztów, ile trudu! P r / jd  ruiosią- 
cerr. już, myślałem, że R-st cm go- 
tóyy,, ]e;ż zawsze jeszcze znalaztn 
sic jakaś drobnostka ciągle zdawa
ło mi srę. że się jeszcze grdzieś, coś 
da poprawić.

Raz miałem wrażenie, że trans* 
fc.Tmaior ni>co ziu&kisizcitica, że po 
jerrttiość kendezatora obnp»oiwe?o 
iesŁ zbyt wielką, później znowu nie

mngtfem dobrać cew-^k, gdyż 
wszystkie używane cewki miały 
jeszcze ślady pojMn-.ości, -co bardzo 
ujemnie na odbiór wpływało. Na
stępnie konstatowałem struity z po
wodu uziemienia rdzenia transfor
matora i niekorzystne tw orzen i sie 
rojemności miedzy tynfolją uzie
mioną j. kondc-nzatorem obroto
wym. I zno,wu było łatank: i po
prawianie. wreszcie całą skrzynkę 
przerobić musiałem i teraz ? PT?w- 
dz:wą satysfakcją konstatuję^, że 
praca moja nie była daremną.

Wymtaganja, jakie stawiałem 
były nąstępującłf bardzo głośny 
cdbićr, !a'v.ość obsługi, z. ?n. jak 
najmniej do regulowyua i daleki za- 
s.iąg. Na selektywność aparatu nie 
zwracałem — przyznam — zbyt
niej u wagi, gdyż morneat ten rb  
dałby się Rpłącsyć z wymoctem 
łatwej o-bsiugi, a :hodzi!o mi prze- 
dewszystkieu: o skonstruowani? a- 
paratu popularnego, do kiór-.gc ob 
sługi znaloiność techniki b t^ b y  
niepotrzebną , aby każdy, który a

parat ten posiędźie, mógł korzy
stać z eu-opsjskieso broadir^stingu 
tak. jak korzysta z telefonu m,a- 
stowego.

Niema w nim nic nowego, nie 
zrobiłi-m żadnego odkrycia, zasto
sowałem korzystnie tylko wszyst
ko to. co iuż dotychczas było zna- 
ntrti, stara ąę się jer.o uniknąć do
tychczasowych błędów.

Aparat mój zbudowany na ana
logicznej zasadzie apa;-atn p. Alek
sandra Janika, ma jedną wielką 
częstość, audjon i jedną m ałą czę
stość. P jz y  wielkiej częstośai uży
łem zamiast obwodu dostrojonego, 
który bardzo jest trudny do usta
wiania, cztery skrupulatnie d o b ra 
ne cewki dławikowe, kfćr*? dają tę 
samą siłę słosu, a nie wymagają 
prawie żadnej obsługi, W miejsce 
zwromego sprzężenia, które znie
kształca gios i powoduje, żc anten- 
na promieniuje, rajzescl-;adzając w 
ten sposób sąsHdnjm o:'toio'ni- 
kiem, użj-tem poter.tiom.etr, ktÓ;*y 
daje siatce pierwsEiej lampy po

1 zrani srraw cy  włamał; s » do m:ęszk4- 
nia Mafji Obiriftskie j. w dowy po ui-ęd_ 
nłku bankowyn’, zam przy ul. Zuliń- 
skiego 1 j skradli jej fulro da.nsk.3 wa- 
ltekę skórzaną, zegarek złoty bransole. 
ftowy, craz parę too'czyków z bryian- 
tamf. łącznej wartości łono zł. — Eego 
samego dnia dokrnano wizlkiego wła
mania do sklepu bławat,lega Mojżesza 
Ehrllchhofa, przy ul. iykstuskiej 15. 
gdzie skradziono większą ilość jedw a
biu, w artości 12 b s ię cy  zi. Do.chodzt- 
nta prowadzi ekspozytura ś cdcza policji 
państwowej we Lwowie — Kup.ec Jó
zef Poraes zam. przy ul. Żółkiewskiej 
137, doni'sł wczoraj pobej;. że gdy je
chał wczoraj Tramwajem nr. 8, rioznu- 
ny osobnik skradł mu z Jcieszcm płasz
cza dwie asygnaty na pobó' 759 1. bon- 
youf.

(—) N iw oczejny juDijei W  dniu 
w czo-aiszyir aresztow ano Józefa Fei- 
dtnbauma. zam. przy ui. Szpitainei 32, za 
oszustwo popełnione n i szkodę Michała 
Iwamuka, zam. pizy ul Swńętokrzy. 
skicl; 6. któremu Feidenbaum chciał 
spjz>dać łańcuszek duble za złoty.

(—) Awanturnicy w kozie. W dnia 
wczorajszym areszta poiicjnne przy ul 
Jachowicza Przyjęły na spoczynef '-a- 
stępuiacych osoLuików. a to: Jana P a t.y  
szyna, który wywołał a ^ a l iu ie  przy 
ui. Szpita'nej ■ uderzył w  głowę kainie- 
tiiem służącą Kazimierę Banaś. Nadto 
Michała Bonię, Michała Śmietanę i Sta_ 
n isław a Żuka, krórzy w stanie nietrzeź
wym wywołał; awanturę przy ul. Gró
deckiej, oraz Antoniego Janeczkę i Ma
rię Dulę i tó iz y  wywołali aw anturę w 
pewnej restauracji.

(—) D rcbnt po /a-y  W dniu w czoraj
szym dw'ukrotnie wzywano initerwei-ci 
s traży pożarnej, a mianowicie: w  real. 
liości przy ui. Lycz'ikowskiej 125 wy
buchł cgi.-ń z powioiu zapalenia się sa
dzy w kominie, któi-y w  parę minut po 
przybyciu straży pożarnej był ugaszo
ny. Przyczyną powstania cgi.ia było nie- 
wymiatame sadzy przez czas dłuższy. 
Szkody nie było żadnej. — Wczoraj o 
godz. 6 rano w kuchni Henryka Roll- 
: teina, kupca zam. przy ul. Kochanow
skiego 2, powstał ogień, który znisz
czył kilka sztuk bielizny, wartości J00 
zl Ogńeń powstał z powodu nćeostroż. 
nego rozniecania ogma pod kuchnią 
p r/ez polani1 d rz ;w a n a fą  która w y
bieliła, a pow stały  stąd płomień spalił 
w isząca p^zy Kuchni bieliznę.

(— ) Aresztowania awanturników. Za 
rapad  na ul. Białohorskiej na Adam,’ i 
Ar.astnzję Welzów, o> czem wczoraj do- 
nicś.'śmy. aresztow ano Jana Zenora, no
towanego złod,zieją i Rudolfa Reibnga, 
pom oenka kamieniarskiego.

(—) Przejechanie i  łetnlęg,, cbłoPca. 
Na ul. Klepajowsk ej woźnica nieznane, 
go nazwiska przzjechat wczioraj 5-latnae 
go KaziT i e , : u Białego, który óozual 
zdarcia naskórka na tw arzy. Odwiezio. 
no go do szpitala.

(—) W ypadek podczas Pracy. Robot
nik Stefan JurkterHcz, lat 33; zajęty u p.

trzebne przell^jęcie ujetmie. W  tec 
sposób uzyskuję tę samj rtgulacłę, 
co p iz \ zw ro tnem  sprzężę-PiU, a 
lampa uzyskuje na raidogodniej- 

zem miejscu sw e j charakterysty
ki, ra co dotychczas mato u nas 
zwracano uwasi.

Aparat mój jest nader prosty. 
Jeden kondenzator obrotowy, je
den przełącznik na cewki dławiko
we. jeden rol'-ntjom?tr j; jedina o- 
pornica żarzeria. Oto wszystko 
czem  i-ogunifemy.

Dacaną też uwagę zwracałam na 
doborowy materjaf, bo przeKona'- 
lem się. żo tylkr w  ten sposób m >  
żr.a uzyskać dobre wyniki. Aparat 
mój pracuje zarówiio r.c lam py 
zwykie, jak i oszcdędnościowz, 
szczególnie zaś dobrze tu lampy 
Philipsa A 310. Jest to moment na
der ważny, gdvż lampa ta  z® wizgię 
dtu ua przypadający podatek dwni- 
Pl'0centowy jest tańsza oa zaura- 
nicznyich, a przvtem djcbrocU 
przewyższa ir- znaczcie
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Zawadzkiego p rzy  ul. Sobieskiego 3. pod 
czas p iacy  kamień-'3rsk :ej dcznal zmiaż
dżenia czterech p a k ó w  Pogotowie po 
udzieleniu mu pomocy odwiozło go dla 
szpita'a.

Nauka fazdv konne} dia pari j panów
odbyw a się codziennie na ujeżdżalni 
oddziału .toanego Sokola-M acierzy pizy 
ul. C e tnenw sk  ej pod kierunkiem facho
wego nauczyciela.

Przed południem 8—10, pupołudniu 
4— — —

W pisy na miejscu w godzinach popo
łudniowych 2548-10

poleca firma 1482

SMHIEBICZ i U lTM BiH
Magazyn towarów bławatnych 
Lw ów , R yn ek -T rybu n a lska .

JUŻ (VI WARTY ZNANY .OGRÓD 
ZACISZE" i KRĘGIELNIA zupełnie, cd- 
nu*-fona przy  ulicy KOCHANOWSKIE
GO 109 'przystanek tram w aju LJ) i po
leca zimne i gorące przekąski oraz naj
przedniejsze napoje po cenach umia/ko. 
wanych. Ciesząc s:ę dotychczas łaska
wymi odwiedzinami Sz. P  T. Publiczno
ści pcleca sie i nadal łaskawym wzglę
dom. 25Ć113 Hugc Krame*-.

NOWA PLACÓWKA PRZEMYŚLU 
------  KRAJOWEGO. -

Fabiyka porcelany i wyrobów cera
micznych w  Cmieluwle l Chodzieży o- 
tw orzy ła w e Lwowie fabryczny skład 
konsygnacyjny przy ul. Sykstusk-ej 10. 
Krak ten należy powitać z uznaniem, 
gdyż kupcs będą m ,gli obecnie szybko, 
ła tw o i tanfo zaopatize i sie w c wszelką 
pi -celanę, podczas gdy dotychczas do. 
staw a odbywała się z fabryki, co było 
połączone z ćiugim terminem dostaw y 1 
z trudnośc!am; w doborze towa: u.

Fabryki w  Cmielowk i Chods:eży 
dotychczas pracujące oddzielnie, obec- 
nre złączyły się ped jeonym zarządem 
jako Fabtyka p.xcelai(y i w yrebew  eeia- 
jrucznych w  Ćmielowie, która zreorga
nizowaw szy się przeprow adza wspólny
l 'pn fabrykacji i jest w stanie dostar
czyć porcelanę wykwintną iak i prostą 
stcłc-wą. elektrotechniczna i apteczną.

Pow yższe fibryk; p o siad a j wielkie 
widoki rozwoju i zasługtoą ze wszech 
miar na poparcie, co zrozumieją wszy
scy, zainteresowań: w dalszym i cvwoju 
przemysłu rodzimego.

Skład ten mieszczący się przy uh 
SykstisSkliej 10, prowadzi dotychczaso
wy przedstawiciel fabryki Fma „Spo- 
lem“, Związkowe Tow. handlowe przy 
ul. 3 Maja 19.

K ą c i k  d la  P a ń .

Toalety artystek paryskich.
, Theaire de Parts" daje obecnie 

sztukę p. t. „Dziecko miłości", która cie. 
szy się olbrzynneu. powodzeniem ińe- 
tylko ze względu na swoje w alory sce
niczne, ale także z powodu wspaniałych 
toalet rakie w czterech aktach tej sztu
ki prezentują publiczności ulubione a r. 
tystki parysk i:  ̂ era Ser ginę Suzanne
Paris, L u za  de Mornandi, p. Perccyal

I i Rycina nasza przeosrawia te w spa
niałe toalety w  następującym porządku: 

I siku l)  Suzanne Paris suknia z \gpl- 
ny  różowanej, przybrana szkotem poi,. 
soym-szarym. Kapelusz z miękkiego pil- 
j r iu  koloru sukni uzupełnia elegancką 
sylwetkę. 2) V eia Sergina, suknia dekol 
towana, obcisła, z ponsowego woalu, ha. 
ftowamai po, elkami w, k “tarz<» sukni i or

namentami z różnobarwnych strasów- 
3) Luiza Marnand, sutoniia z lamy srebr
nej, pasek ze strasów , a pióra strusie, 
kcloiu cyklamenów, suknia u dołu uję a  
w pantalony orientalne! 4) K am 1!a Lei. 
vat oorsągp haftowany stra,am i. spód
niczka szeroka, ubrana różowymi pióra
mi s łirusiemi, ubranie .głowy ze strasów  
i różowych p ó r  strusich. Vera Sergin.e 
cape z ró żyw ego aksamitu, bramowany 
złoto-różową lamą.

II akt. Panna Per,ceval suknia z k re . 
py „h..')ęe“ ubieraina krepą koloru kasz
tanów  kołnierz i kamizelka białe. 7) Su
zanne Paris, suknia z plisowanej pejnso- 
wzór w ko lone  brunatnym. Vera Ser- 
gine płaszcz wełniany na tle szarem. 
wzór w kolorze brunatnym. 9) Vera Ser- 
?.me, suknia czarna jedwabna z polami

podbitemi jedwabiem bławatn.ym.
III akt. Vera Sergiime. suknia aksa

mitna bronizowa, haftowana różitckolo. 
rowenti koralikami z dominującemi bar
wami delikatnego rożu, n 'e b ie * e g o  1 
zielonego c.zyniacemi w rażerie modnego 
pastelu. Poi bokach jest suknia stonow a
na szeroki cmi pasami aksamitu,eini w  ko 
lcize Jednostajnym. Rękawy są również 
brom ow e ale z krepy haftowanej podo
bnie jak całość płaszcza

IV akt. Vera Sergine, negliż z 
brzoskwiniowego brokatu jedwabnego z 
frendmą ze strasów. Rękawy z woalu w 
tyir. samym Kolorze uwarzą rodzaj 
skrzydeł.

Jednem słowem sztuka jest Prawdzi
wa rew ja najwyszukańszych toalet.

Nliai.1
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Ze sportu„
Program  dzisiejszych zawodów przed 

Stawia się następująco: boisko I. LKS. 
Czarni godz. 6.45 AZS. — Jutrzenka, 
godz. 11.30 I.e .h ja  — Sparia. B osko 
LKS. Pogoń godz. 15. Pogoń II — Czar
ni II, godz. 17. Pogoń I — Gzami I.

Bieg rozstawny odbędze się w cm sle 
pauzy zawodów Pogotl I — Czarni I, Na 
leży się spodziewać, że biog p a w ż s z y  
wzbudz' ogólne zsirueresawaniio i p rzy . 
czyni! się do propagandy lekkoatletyki. 

Po raz 54-ty spotkają się dzisiaj we

Wiectokt Austria — W ęgra, SMać 'epra- 
zentacji Austrii pizedstaw ta się, iak na. 
stępuje: Aigner, Rainer, Bium Kurz-. 
Rescn NJetsch, Cutti Hausler, HaftL 
ueschweidil, Fischer. W ęgry wystawiaj* 
następujących graczy: Zsak, Fogl II,
Fagi III, Bium, W eber, fuhrm a^n, Jeny. 
Kohut, Orth, Tahacs Krunczler.

Znany we Lwowie dioskoualj śk rzy#  
łow'y Rudolfshiiglu odchodzi podobał* 
do DFC.

Nowy rekord światowy w  rzucie d y . 
skiem. Na zawod'ach w Los Antgelos, su 
których udział brak również Finlad- 
czycy Nurmi j Rftoia, ustanowił Cłareru 
ce Houser nowy rekorn św iatow y w rzt* 
cie dyskiem, osiągając 47.625 m.

Znany finlandzki lekkoatleta Kutz prza 
niósł się do Nientielr

Zawody Pogof —Czarni prowadź* Pi 
Schorr, a Sparta—Lechja p. Zweig.

N. S.
Sparta — Hasraonea 1 : 0 (l : 0). Z&

wody powyższe miały a ró w  charakter 
beznadziejnie nudnej kopaniny. W  pierw  
szej połowie ma Hasmonea sHną prze-' 
wagę. co jednak nie przeszkadza Spar - 
cie strzelić w  pierw szych minutach je
dyną bramkę dnia. W  drugiej potowi® 
gra bardziej otw arta, nie przynosi *JeŁ. 
tywnego wyniku,

 o *
Życie gospodarcze.

Obroty prywatne.
Lwów, 2 traja. 

Wczoraj tendencja chwiejna 
zwyżkowa. Obrót przed południem 
złaby, w i te  ór ożywiony. Kursa 
m o cn ie  sze. D l amerykańskie 5 ‘i8  
do 5 18 50, doi. kanad. 5.15 do 
5.35 50.

Giełdy obce.
GIEl DA WIEDEŃSKA.

Wiedeń, 2 mana. (Tci. G. P.) Dolary 
79600; marka niem. 16815, angielskie 
3430; francuskie 3713; włoskie 2910; 
jugasi. 1142; polskie 13615—13wjf; iu- 
muńskfst 9642; szwajcarskie 13720; w ę
gierskie 9938; czeskie 2o99,

AKCJE.
Wiedeń, 2. maia (Te). G. P.) Ziele

niewski 161; Farato 188; Karpaty 130500: 
Galicja 103h; Scbzidnica 160; Sierszą 46; 
Bank Hipoteczny 7iKJ0; Kompas 1630C; 
Goleszów 4C2; Nafta 140; M rażwca 42 
do 42.500; d row ury  lwowskie 107

GIEŁDA 7UP.YCHSKA.
Zurych i, maja. (Tel. G F.) P aryż 

27.07; Londyn 25.04 • pól; Nowy Jork 
51.67; W lK liy 21.29; Berlin 123: Wfev 
deń 7240; P raga 18.30; W arszaw a 99.50; 
Budapeszt 0.72.2; białogród 835 Buka
reszt 2.32 i pól.

A teraz zdam sprawozdani* z 
wyników:

Przez ‘■•zerfg wieczorów «?ucha- 
łem w Krakowie przy anta-,nie jed
nożyłowej 36 m. przy nawet dość 
marnym głośniku, W arszawę, 
wszystkie bez wyjątku niemieckie 
stacje, Wiedeń, Rrym, Paryż, 
Ch<!msfci d. Madryt, Moskwę, 
Newcastle, A|_erJeor. Plymouth, 
Olasgow, Cardiff, Birngham, Dun
dee. Belf?st, Oottenborg, Mahnó, 
c tokho!m, Oslo, Berno, Kowno, 
Pr»gę j inne, których tożsamości 
p.ie stwitrdziłem

Zaeomota 'Peejalnlie skonstruo
wanego nrzelącznjka, próbcwałe-m 
na przemian m rti aparat i cztery 

ine aoaraty wytwórni zagranicz
ny ch. ]<t;'re stawiano mi do dyspo- 

a- o amc p-zy br ku objek- 
wr.ego obserwatora, t. j. dobrego 

muzyKa, « p»ytR|J zupełnego laika 
w dziedzinie radjoteUfocji, bo ty l
ko raki móśł b y ć  mSarodajmy™, 
porównałam, wyniki i miałem spo
sobność skonstatować, i*  mój apa

rat dawał dużo głośniejszy odbiór, 
niż aparat cztero lampowy z«
w zm acn iaczem , a  p -zy te m  /  powo
du braku zwrotnego sprzPiżenia j u- 
życiK debr ego transiormotara flA-- 
liemo) przv "'cirn aparmclo nie by
ło żadnego zmekształeonin. P od
czas, gdy ustawienie -tarutu na za
daną stocję trwało przy moim apa- 

siaciie .3 do 5 sekund* i to prawne na 
śleno, musiałem przy ara ratach 
porównawczych szukać czasem 10 
mmut przy n»irczmaitsaych świ
stach i wdasnych drgariach, a sta- 

jak Gs tteiibor’g;lf. Stcr.kholm.
Kc'\\no : Belfast wogóje aparatami 
tymi pochwycić ae mogizm. Je
dyny aparat, ktoiy pndobnie, jak 
mój pracowajL był aparat Siti typu 
Marconiego,

W  n as tęp n y m  dn iu  d em onstro 
w ałem  m ci a p a ra t  p rz e d  prz«d'Sta- 
w icielam '. p ra^ y , k tó r z y  In Ji n a d 
zw ycza jn ie  o d b ie ra m  za ch w y c en i, 
a  w  sz cz eg ó ln o śc i ła tw o śc ią  c b  
sługi.

Teraz miałem jedną jiszcze 
wielką ambicję: Chciałem usłyszeć 
Amervke Wyjechałem w tym  ce
lu do mesto przyjack-la, mieszka* 
iąc<\o w pobliżu Krakowa i tam 
na anfinnjc długości 15 m., zawie- 

''-'nej 8 ni- nad ziemća, uslysza- 
łem r ze:/y\viście o kw a^ans na 
trzecią nad ranPni Cliicago, nieco 
później Nekioik i Pfladrlfję. a iy 
goclairiio 4 nad ranem S t, Domingo 
W Hajti. Odbiór tych sfaej był tak 

jjk przy aparacD detekto
rowym, a |e nadzwyczajnie czysty 
i w-yrażny. tak dajece, żc prawie 
każde słowo mogł-“m zrc/iumieć, s 
przy produkcjach muzycznych od- 
rcż.iałern w7yraźnie '•krzypc* od 
wiolonćjfcjł Zauważyłem jednak 
dość długie ..Fadńigi”, gQwaleni 
sobie atoj. sprawę z tęgo, że pc- 
gcila pip byfa nader spniyj.sjacą ! 
“astępnej nocy przy cbfiiym desz
czu powtórzyłem dóS".vfidcienie- 
> rzeczywiście odbiór był dużo 
głośniejsza, a nawet gkuśmk dość 
dobrze reasewau

A sens moralny tycn eksp«ry'
momów o

Zadcmcnstrowafem mój aparai
firmie Radjoświat, kióra kupiła co 
odenwie jako modfel, bbitełwi ta» 
posad1? kierownika fafcrykacjj tych
że apaiatów, a najdde-j do dwóco 
tygodni rzuci 'wymkniom* fin«4 
aparaty te na rynek'.

1 dz;siaj. wobflc znakiomjayca 
wyników7, zupełnie b«2 sa^tochwa- 
fy, śmiało rzec mogę, że aparat 
przez^mnie skonstriiowzany jest 
pierwszym polskim odbtornikjiem 
k tó ry  niezavrc-dnh“ zadcwolm sze
ro k ie  warstwy społeczeństwa na
szego ,9 który ze względu na brak 
zwrołwego SDrzęż^wa, nie jest na
rażony na konfiskatę ze strony 
Generalnej Dyrekcji poczt i tofe- 
gra-fów7. co natomiast Łar.e aparaty 

•gdzej, czy później spotkać musi
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Jarmark i Wystawa Pokucka
w  Kołom yjK

Dnia 28 kwietnia miasto nasze witało 
iifcs tajnych Rości z okazM urozziystego 
otw arcia Jarmarku i W ystaw y pokuc- 
kiei Tegoż dnia przed południem ucze
stnicy w  uroczystem otwarciu byli 
świadkami radosnej i bodaj czy nie epo. 
Icowej dla naszego Pokucia chwil*.

Pod fukiem bram y tryumfalnej ziele
ni* i kwiatami umajonej przybyłych do- 
stodnych gości w imentu miasta powitał 
p. dr Funkenstein, zast. burmistrza. 
[Wzniosłe uczucia i odpowiedni do te j  
chwili nastrój m ówca znakomity w yw n. 
lal swe mi siewy. Zaznaczy! w  krótkości 
S m c z e n ie  urządzonej w ystawy, która 
ma być zadatkiem szczęśliwej przyszło
ści Przy zespoleniu sił w zgodnej pracy. 
iM«vvc swa zakończył okrzykiem: 
„Niech żyjei Polska!"

P o  odegraniu hymnu narodowego 
p r* e £  k a p e lę  wojskowa przemów*! P. 
Starosta Pawlikowski. W  a.n$eu»u Komi
tetu w ystaw ow ego złoży! dzięki dostoj. 
nym gościom ■* że raczyli przybyciem 
s w e m  przyczyn ć się do uświetnienia 
d z ie ła  tego mozolnego i prosi! o pobła
żliwość, jeśli W ystaw a obecna sw ym  za
k ro je m  nie odpowiada wymogom wiel
kich w ystaw , boć to początek i pierw
szy wysiłek po okresie wojennej burzy. 
Z iście krasomówczym artyzmem malo
w ał mówca dostojny ów  obraz wojny, 
gdzie smutek na każdem ciężył sercu a 
zbawień'a słońce było tęsknotą. P rsy . 
pomarał wzniosłe wieszcza słowa:

„czas już uderzyć w  czynu dzwpn“ i 
właśnie w  imię tej tezy ludzie pracy po 
kazali obecnie, że żyjemy i mimo narjkół 
się piętrzących trudności nie upadamy 
na duchu i wysoko sztandar rodzinnego 
przemysłu trzymamy. Zaicończył mówca 
dostojny prośbą, by JWP. Wojewoda 
i oz wiązał w stęgę u wejścia na znak o- 
tw arcia W ystawy. Dostojnych gości po 
pawilonach w ystawowych oprowadzał 
>nź. Biskupski. Uroczystość dnia zakoń
czył wspaniały bankiet, w którym wzię
ło udłział zw yż 150 ludzi, a urozmaicony 
uroczystymi przemówieniami JWP. W o
jewody, p. generała Malczewskiego, p. 
płk. Kamitiskiego p. inż. Biskupskiego, 
żyd. kaznodzieji p. Sciiapiry, p. inż. 
P taszka j Doniiszewskiego.

W śród radości tego wielkiego dnia i 
wśród miłej podczas bankietu poga
wędki nie zapomniano podnieść zasług 
prezesa hotmroiw ego p. S tarosty  Cz. P a . 
Witkowskiego j prezesa Komitetu p. re
jenta Otlmana, jak również intaiatoira 
i głównego aranżera W ystaw y p. M. Pi- 
stynera. Szereg przemówień zakończył 
p. dyr Majoronowski staropolskim o. 
krrykiem . „Kochajmy się“. Poczem go
ście rozeszli się. by oglądać expoaaty, 
z których szczególną uwagę zw racały 
twr ry  przemysłu rodzimego.

O godz. 2-ej popeł. zaczęły tłumy 
rublkznośc; zwiedzać W ystaw ę i dc pó
źna bawiono się wśród licznych tu cze
kających rozryw ek i niespodzianek. 2560

LVil. Zwyczajne Walne Zgromadzenie
Młcjoaarjiisztiw Bsnftii Hlpotraego,

Lwów, 3. maja.
Wczoraj odbyło się 57. Zwy

czaju e Wajne Zgromadzenie Akcjo- 
Darjoszów Akcyjnego Banku Hipo
tecznego. Zgromadzenie otworzył 
prezes Rady Nadzorczej Jerzy hr. 
Mycielski.

Po  przyjęciu do wiadomości 
sprawozdania z obrotów Banku z?t 
rok 1924, odczytano sprawozdanie 
Rady Nadzorczej Ba>*ku. W strząs 
ły d a  gospodarczego w calem pań
stwie nie ominął i Banku Hipotecz
nego. Brak środków pieniężnych 
po reformie finansowej spotęgował 
przesilenie.

W  roku sprawozdawczym wstrzyma! 
1 Bank Hipoteczny działalność założy- 
ciełsJca Fmamsowane przezeń przedsię
biorstw a pracow ały  dodatnio. Kan
tory  wykazują zysk zł. 186.542.53. Stan 
portfelu woksl. wynosił żł. 1,182.515.24. a 
odf*łdi eskontowe zf. 111.315.81 P ro
wizje z rowmartych interesów  banko
wych. przyniosły kwotę zł. 633 741.93. 
Pozostałość na książeczkach wkładko
w ych zł. 168.068.58. Lączma cyfra płac 
tfcsiągnęła1 w r. 1924 sumy zł. 626.268,92. 
a koszta administracji ził. 170.179.82. Po- 
dalttó i nalsżyt-rśc? rządowe w ynosiły z 
końcem r. 1924 zł. 158 475.83. Fundusze 
zapasowe wynosiły z końcem r. spra
wozdawczego zł. 774.376.03.

Po strome pasyw ów  zwaloryzowaniu 
biegły wkłady j listy  zastawne wydane 
aa podstaw ie udzielonych pożyczek hi
potecznych. Nadwyżka aktyw ów  nad pa 
sywami wynosi zł. 6,453.749. Nadwyżkę 
tę  podzielono w sposób następujący: 
K&uttaJ zakładowy zł. 5.000000. Kapitał 
zapasow y zł 1.250.000 Nadwyżka zysku 
Z roku 1924 przeniesiona zł. 203.749. Na 
fedną dotychczasową akcje im. wart. mp, 
2V> — przypada zł. 1 33 i jedna trzecia. 
75 sztuk akcji dotychczasowych złożono 
na jedną’i wydano 50.000 szjuik akcji 
iOO- zlotowych.

W  związku i  prze walutowaniem ma
jątku \ ustsierriem bilansu otwarcia w 
złotych w  myśl rozporządzenia P rezy
denta Rjzpltej z 25 czerwca 1924 i rozpo.

rządzenia Ministra Skarbu z dnia 1 lipca 
1924 oraz w celu uzgodnienia statutu z 
przepisami rozporządzenia Prezydenta 
Rzcc/ypospo’ite.i z 27 grudnia 192-1 o w a 
runkach wykopywania czynności ban
kowych i itadztorze nad temi czypnoś/ja- 
nri, uchwalono odpowiednie zmiany sta
tutu. ----------

Nieruchomości w znacznej części pod. 
dano oszacowaniu komisji i przyjęto ie  
do bilansu otwarcia w niższej wartości. 
W artość ich przedstaw ia się iak nastę
puje: Omach bankowy i 3 realności we 

, Lwowie, 2 realności w Krakowie, 2 
j realności w  Czerniowcach, 2 w W ar

szawie, realność w Stanisławowie i Tad 
nopclu zł. 3,821.537. Cegielnie we Lwo- 
W e i Kiakow*e, magazyny zbożowe i 
spirytusowe w Stanisławowie i Tarno
poli! z! S97 065 — razain zł. 4 718.603.

Nadiwyżka dochodu r. 1924 wynosi 
według zamknięcia rachunku zł. 203.749. 
Po strąceniu przeniesienia zysku z r. 
1923 zł. 4.341, pozostaje 71. 199.408. Z 
tej sumy przeznaczono dla urzędników 
6 prc. tytułem tantiemy zł. 11.964, tak  że 
pozostaje jeszcze zł. 187.443. Przenie
sienie zysku z raku 1923 zł, 4.341. na ra
chunek r. 1925 przy.oaaa zł. 191.784,

Zgromadzenie uchwaliło następnie je
dnogłośnie: 1) Przyjąć eto wiadomości
sprawozdanie z czynności i o stanie 
Banku. 2) Zatwierdzić zamknięcie ra
chunku za r. 1924 i udzielić Zarządowi 
•Banku absolutorium. 3) Nadwyżkę do
chodu zł. 101.784 przenieść na rachunek 
rrku  1925. 4) Zatwierdzić bilans otw araia 
w złotych na 1 stycznia 1925, wykazu
jący stan kapitałów  własnych .złotych 
6.45.3 749 Z sumy tej przeznaczone: 
f.) zł. 5,000.000 na kapka? akcvjry  b) 
zł. 1,250.900 na fundusz zapasowy, c) 
zł 203.749 20 wstawiono jako zysk roku 
1924. Kap-tal akcyjny zł. 5,000.900 składa 
się 7 50.000 sztuk akci! no zf. 100 każda. 
B ędąc; w obiegu Sztuk 3.750.000 akcji 
każda po mp 28° — (przedtein zł. austr. 
200 względnie kor. 400) imiennej w ar
to ść , uchwalono przemienić na mowc w 
ten sposób, że na każdych 75 sztuk da_ 
w "vih  przypada jedna akcja nowa na
100 zł.   —

W dyskusji zabierali głos re
daktor Friihling, marszałek Nicza-

bitowski. 'dr. Moraczewskó i adw. 
dr- Strz?m eński. Ten ostami, n- 
pieraiąc się na niedokładnie prze
studiowany ,-h danych, usiłował 
czynić zarzuty co do rzekomo nie 
dobrej gospodarki Dyrekcji- Za
rzuty te odparł rzeczowymi ar
gumentami członek Redy Nadzor
czej'. adw. ;dr LoewensO-'in, w y
kazując, że an* Dyrekcja, ani Ra
da Nadzorcza nie odstąpiła ani na 
chwilę od linji prawa obowiązu
jącego i dobteeo imienia Banku 
lia chwilę na szwank nie narazili. 
W ywody dra 1 owesteina poparł 
red Frtihing a następnie dyrek
tor Eoziewicz.

Po uchwaleniu zmiany statutu 
i upoważnieniu Rady Nadzorczej 
do przeprowadzenia we w łasnym  
zakresie w porozumieniu z Dy
rekcją takich zmian w powyższej 
uchwale o zmianie statutu, ktćre- 
by vvyn.aea.ne były przez Mini- 
sira Skarbu w  celu uzgodnieni.- 
statutu z rczp. Prezydenta Rz*-~ 
czypospol-tej z 27. grudnia 1024 
t. przystąpiono do wyboru uzu
pełniają-ego członków Rady Nad
zorczej. Przeważającą większo
ścią głodów został w ybrany pono
wnie dotychczasowy członek Ra
dy Jerzy hr. Baworowski.

Po przyjęciu spraozdania o 
stame funduszu emerytalnego Zgro 
madzenie zamknięto.

OGŁOSZENIA.

Pierwszo zędne

E
Męskie

z 2 7
Damskie

2 9 - z.
2420 poleca

w wielkim wyborze 
S p e c j a lu y  S k ła d  
L i n o l e o m  i  C e r a t

Leopoldo Hooso
Lwów, ul. Legionów 3.

Małżeństwa ^

BACZNOŚCI Panie I Panowie, chcecie 
wstąpić w związek małżeński, udajcie 
się z zaufaniem do najlepszego Bfur\ 
pośrednictwa Marciaka w Przem yśla 
Słowackiego 100. Fotografie i podwój
ne znaczki poczt, przystać. Biuro ma 
kandydatki i kandydatów z różnych 
sfer inteligencji, kuplectwa i różnej na
rodowości. Bogaci i mniej zamożni 
mogą znaleśc szczęście. Dyskrecja 
ścisła. Setki listów dziękczynnych za 
uskutecznione małżeństwa. 6966*?.

E Na'ika I wychowania 1
KURS w yrobu dyw anów  persktóh, smyr- 

neńskich odbędzie się w lokalu praco
wni „Ka!os“ . Kopernika 12, parter. 
Wpisy od 4—6 codziennie. 2545

STUDENT filozofii poszukuję lekcji ze 
szkół średnich za pokój. Adm. pod 
..Pierwszorzędny korepetytor11. 2495-3

NA MANDOL1NIF, gitarze (solo) w  la 
lekcjach płynni; grać z nut pod gwa
rancją wyucza cpecjalista-pedagog Z 
kierownik kursów szkolnych Plac 
Bernardyński 12 II. p. od 4—7 pt/poł.

  — 2515-2

E Posaay i praco 1
Z A S JĘ K A  branży rechmicznei, dóbrze

wprowadzony u właścicieli młynów, 
tartaków, browarów  :tp poszukiwany. 
OSerty pod .,Solidna Fłrma“ do Admi
nistracji. — 2519

ZDOLNY WERKMISTRZ
cbznajomiony w  przemyśle łańc uszni, 
czym oraz fachowiec do obsługi szyb- 
kobiegnącv.:h maszyn Ma'me<i:3 do w y
robu łańcuchów patentowych, roszeki- 
w any. 2517

Pisemne zgłoszenia: Skrzynka pocz
towa 31. Stanisławów.

BIURO NIEMCZYNOWSKIEJ. LWÓW. 
plac Akademicki 3. Teleion 1361, poleca 
zdolne siły nauczycielskie, kancelaryj
ne, handlowe, Francuski, Niemki pie
lęgniarki niemowląt, froeblankl. za- 
rządczynie, kuchmistrzów, cukierni
ków, kucharki, lokaji, służbę w szyst
kich zawodów, oficjalistów rolnych, la- 
sowych. 2533.3

E Zgubiono, znaleziono E
7BFFGL legaw*ec, wabi się „Lutek“ . 

Obozowa 3. — 2572

y  Mieszkania, (okalo, sklopy ^

POKÓJ umeblowany, osobne wejścte 
dia solidnego akademika izraelity, za
raz lub od 15 do wynajęcia. Rotteld, 
Łyczakowska 10. I. p. 2497

BIURO W ŚRÓDMIEŚCIU 3 pokoje do 
wynajęcia. Zgłoszenia pod „Słoneczne" 
Biuro dzi;nn'ków Schorera Pasaż 
H2usman,a. — 2564

POSZUKUJĘ pokoju przyzwoicie ume
blowanego z naekrępującem weiścicm 
spukojny mężczyzna na stanowisku. 
Czynsz do 100 zl. miesięcznie. Łaska
w e oferty proszę składać do Admini
stracji Oazeiy Porannej — Senatorska 
6. pod T. K. * 2524

DWA POKOJE NA BIURO W ŚRÓD
MIEŚCIU poszukuje się, Zgłoszenia 
Adm. Sanatorska 6.

EKłrono, rprzetfa2, zamian i
f l

400 SĄŻNI ORUNTU, nadającego się pod 
budewe wdli. sanaforjum, zakładu 
nauki-wego, okolica Parku Kilińskiego 
do sprzedania.W iadomość Wagilewicza 
5. II. piętro lewo. 2570.3

FORT FPIANY, pianina, fisharmonie, 
sprzedait kupuje, mienia tylko gotów
ką. Hanak, Pańska 21. 2557-5

SALON i sypialnia mahoniowa, jadalnia 
dębowa, pokój męski 2 fotele i kanap
ka, sofa patentową-, 6 krzeseł pałisun. 
drcwych i serw antka do sprzedania: 
Chorążczyzny 29, Matwijowski. 2558-3

WYŁĄCZNE zastępstw o angielskiej fa
bryki motocykli i row erów  Rudge- 
W hitworth zawiadamia swoich klien- 
iów  o nadejściu transportu row erów  
„Cyclecar". Romanowicza 9. 2465.2

SAMOCHÓD ciężarow y 2-3-tonowy 
..CONTIMENTHAL” ■w dobrym stanie 
korzystnie do nabycia. Wiadomość Au- 
togarage Michała 8. 2510-3

FORTEPIAN pianino okazyjnie sprze- 
dam. Nowacld, Pańslka 17.______ 2481-3

K f ) 9 V  Sar"“ u'V. f'ranki, dywany, chodniki,
I lK  . 1 kolory, materace,poduszki, materje 

— meblowe — poleca najl-niej
KA7  RI/IRlńRIĆt l w ó w ,  u l .  k o p e r n i k a  l .I\nL, uMDIIfóill tylko naprzeciw  SzLowroaa.

PoścM przerabia w jednym dniu. 22J4

AUTOMOBIL 6 osobow y Packard 6 cy- 
Kndrowy, starter, św-atło elektryczne 
na składzie dostarczy „PŁon“, Lw ów. 
Lwowska 43. 2469-4

s
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E R o z m a ita 1
POKRYW ACZ dachów  wykonuje robo. 

ty : szyfrowe, e t a  mwotwe, dachówką,' 
papą. Terowanie i reperacja zniszczo
nych dachów w e L ^o w te  i na pro
wincji Jan Pisko sz, Pałczyńska 12.

■-----  2518

NAD MORZEM w  Karwł pensjonat Ma
rii M aiksowej (5 rek istno O tw arty  
oa 1 czerw ca. P laża piaszczysta, las 
sosnowy 2 m inuty od nłórza. Kaplica, 
nowa sala do zabaw, pianino, czytel. 
nia. lenmES. kucharz w arszaw ski, obfi
tość nabiału Całodzienne utrzymanie 
(4 razv) w raz % pokotem na czerw iec 
6 zł., lipiec. S'erpień 7—8. Zgłuszenia 
W arszawa. ZieJna 6 m. 7. 2549

^R U B Y  I G W O ŹD ZIE D O  SZYN. \
Ztuźeuia osiowe i łożyska. Obrotnice J 
i zwrotnice oraz inne maferjaly dla ‘i 
kolejes. wąskotorowych dostarcza na- i 
tychm iast ze składu tan io : MAKSY- 
M ILjAlJ OELLk S  wfc Lw owie, pla„ 

Marjacki 7. T e ł 25-47. 252/

ŁMEWAŻN1AM książeczkę wojskową 
llko S te i ur. .1895, syn Hnata i Anny, 
zgubioną przed dwom a miesiącami 
Biała Czwrtków. 2530-2

ORKA wiosenna! T raktory  motorowe, 
pługi do szybkiej i w ydajnej orki do
starcza ze składów  ,J \o n “, Lwów.
Lwowska 48. 2470-4

L e karz>D en ty sfa

Dr. Ja<cób Grób
8561 L w ó w , L o .j io n ó w  8 7 .

SMACZNE i zdrow e obiady tylko na 
świeżem maśle sporządzone poleca 
znana jariainia przy ul. BrajenowskieJ 
fi w  parterze na lewo. 2-L>0-4

FORTEPIANY. Pianina. FisharmonC. Na 
raty. Cenniki jo  uysnczycji, 1 wów, 
I.jperniku 16. Tel. 20- -.5. K. Kaim i 
Syn. 19ó;uc0

POŃCZOCHY podrabiam do d-wćch dni, 
odbijam wzory do haftu. ,Kaios“, Kc- 
pernika 12 p arte i.___________  2546

F t i s z i ik iw k i i l  są
• A l  t

dobrze wprowadzeni 
w banży dirogeryjnej i ko- 
i metycznej W3 Lwowie i in
nych liiia.tach wtehodniej 
iwałapalSKi celem objęcia 
sprzedaży masowego arty

kułu 2351
W ad orro fć : Fi*. R Ja n d  

i S k a ,  Warszawa, Warecka 5.

„MiCHEUN1
masywy Hutchinson

wyroby firmy #B o s c ’. “, s^ary  
„ G ó t^ o L y e"  — poleca firma

W ito ld  T randa
Lwów, ul Podeskiego 2.

[Maks Glaserman)
oSy LWOW  ,o,7tV

ZMIĘKCZA I USUW A

IM M lb  U. limim$iei9.
KAB1EHIE SCHODZĄ BEZ COLO. ATAKI W ZUPEŁNOŚCI Uf TAJĄ,

Obławy (początkowe): Ból w bokach I dołku podsercoi rym (gdzie schodzą się zeora). 
P o s ie w a n ia  w wątrobie. Skłonność do obstrukcji. Uryna ciemna, mętna lub te ł 
bezbarwna jak woda. Język cbłtżony Goryćz i kwas w ui *ach. Odbijanie gazami 
Wzdęcie i uurczeuie w kirzkach. Póle ł zawroty głowy. Silne podenerwowanie. — 
Utv* j j  (podczas ataków): W dołku i wątrobie silny ból, który się rozchodzi ku stronie 
tylnej — v pasie — krzyżu i sięga aż p a 1 łopatki, wzdęcie brzucha, rozsadzanie 
żeber i parcie na kiszkę 3tołcuwą. Brck tchu oraz ból w plecach i klatce piersiowej 
(na przestrzał). Niekiedy wymioty żółcią, dreszcze, zimne poty, żółteCzkr. — Bliższycb 
Informacji udziela: Aptekarz-fizjolog H. NIEMOif .8  U, W .raiara , Newy lwi t Nr. 8.

Zdolny ^as!«psa
ustosunkowany w kolejnictwie i przemyśle me
talurgicznym do sprzedaży surowców i półfa
brykatów metalowych oraz do wprowadzenia 

najnowszych udoskonaleń techniczny.h

poszuhiw&ny.
Otarty do T  w. R kl. Międz. jen, repr. R 

dolf Mosse, Warszawa, Marszałkowska 124 
sub: „WPE. 71“. 2 2d

JADAĆ boleją z  Bełza <fo Rawy zgubi
łem książkę w ojskow ą, którą unie
ważniam. Arje Hóbenstreit Raiwa Ru 
ska.   2547

ZALICZKI
na tow ary kom isow e udziela  
Dom Handlowy w  W arszaw ie, 
biu.a i składy centrum miasta.

Oferty: P o c z t a  G łów ną*, 
s k p z y n L a  3 7 6 ,  255

99 FORD“
o r y g .  c z ę ś c i  s k ł a d o w e  

wzorowe antc warsztaty do napraw
p o l e o a  f l r m n  ! 2569

W ito ld  Trauida
Lwów, ul, P od lesk iego  2.

P o s z n L u j ę

fłierw szo FZsto p  lokalu
n a  s k l e p  w e  L w o ir ie  
2 44 w  ś t  ó d m t e ś c l n .

Oferty należy nadesła1: Ka- 
! tow  ce, skrytka p cztowa Nr. 53.

i

B U D Z I K I  Z ifN jtu j
z 2- etnią gwarancją słynnej Lbrykl Junghansa
I1 „ "■ Następne dw ie r a  y

9  z ł .  f czekiem  P. K. O*

,’IERWrZA RATA |  v» js;łam natychm iast 
a ^ w a i ^ w S  i i i  a j l ic  :Vą 5 j ał.

MARYAN D f lJ B 9$KI
L w ó w ,  A k a d e m i c S i  a  2 0 ,

f -  M A SZYN A
DRUKARSKA
z fabryki w  Augsburgu, 
format 57/84, w bardzo do
brym stanie, popęd elek
tryczny lub na korbę, zaraz  

do sprzedania.
Bliższa wiadomość:

„ P  I  O  
L w ó w , L M O w sk a  4 3

T e ł, 4-76, J

WSPÓLNIKA z większym kapfitałem ce
lem rozszerzenia działalrcóci poszu
kuje 'rueres przemysłowo-handlowy 
Zgłoszenia pc-d: . ,Korzystna lokata“ do 
Administracji. 2542-3m —i ■  «■-—

UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę
r>użby of'ioe;tskiej, wystawiona przez 
PKU. Lwów, inż. Woi.śiak. 2554

iira p it
PRAWEIIUA 

PALBRA R it  
ZIARNISTA

dli powszechnego użyths.
Obecnie może jnż cała rodzina, 
nie wyłączając nawe* n.aryct fzie- 
ci pić kawę ile lylko zechce. U każ
dego pierwszorzędnego kolonial
nego kupca można znowu nabyć 
kawę b e r  kofeiny „KAWĘ HAG* 
znanej przedwojennej dobroci po 

przystępnych cenach.
Kawa ta pozbawiona jest szkodli
wej kofeiny, jedynej części skła
dowej kawy, która wywołuje b.ez- 
senność, uderzenia krwi i bicie 
serca. Dzięki usunięciu kofeiny 
i związanego z tym procesem o- 
czyszczenia kawy, osiągnięto wy
kwintny smak i mocny czysty 

aromat-
„Kawa Hag* jest nictylko równie 
w ydatną iak każdy inny gatunek 
kawy, lecz pozatem jako sziactny 
napój może się znaleść na najwy

kwintniejszym stole.
Po użyciu „Kawy Hag“ przez mie
siąc tytułem próby i obserwowa
niu przez ten czas swego si anu 
za .ów ia każdy skonstatuje zalety 
tej kawy. Spostrzeżenia będą da
leko wym jwniejsze od nasz/ch  

słów.
Pijcie ją  zawsze, a będziecie ją 
pili długo, br> kio dba o zdrowie 

ten przedłuża sw e życie. 
Poślijcie dziś jeszcze do swego 
kopca, żądając tylko ziarnistej 

„Kawy Hag*- bez kofeiny. 
Żądajcie zawsze wolnej od kofe
iny Ja m is te j „Kawy Hag* nietylko 
w odnośnych sklepach, lecz także 
w cukierniach, kaw iarniach, re

stauracjach, hotelach i t. p.
W y czerp u ją ce  p r o sp e k ty  n a  

żą d a n ie .
U w aga. W landlu znajdnje się „Kawa 

Hag* tylko w oryginałnem opako
waniu, zaopatrzonem  pasem ratun

kowym.
R epr zOntant

Zygmunt Sojcher
K o ł o m y j a .

m n m

Poważni firma branży bnlcnjalnij
poszukuje 2520

Pierwszorzędnych
przedstawiciel i
z siEdzibą a  KpabawlB, Przemyślu i Lmowis.
Zgłoszenia t  podaniem dokiad ych M:rencji 
należy nadsyłać a -< biura Ogłoszeń. BUCH- 
W 3ITZ , W arszawa, Foksal 13 su'.: M. P. R Z .

1 4 - 1 7  » l a j a  1 9 3 5

56 Targ! M aszyn Rolniczych
Największa wystawa rolniczych wielkich maszyn i narzędzi

Niemiec

Techniczne Tsrgi
Grupy specjalne: urządzenie budowy młynów, maszyn dla obróbki arzewa

maszyn biurowych.
S arajcie s'ę zawczasu o paszport i legitymację ta gową przez naszego

przedstawiciela:
2195 F «  B r a c i a  M im  fi, L w 6 ' t ,  S y k s ln s k a  U  2 3 .  
W szelkie inform acje pr ez  Urząd T argćw  w W rocławiu (M esseatm ).
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fttttoi Si riliłBwstvs
u JAN \SUDHOFFA
we Lwowie, ul. Akademicka 8.ThohTcł
Penslonat „Oftatia"
poleca pokoje słoneczne z ca
lem wykwintnem utrzymaniem. 
Na żądanie kuchnia djete yczna. 

Otw arcie  15. m aja b. r.
Zgłoszenia do 8. maja Radlew ska* 
Lwów, ul. R om anow icza 5/łII., 
następnie: P e n s jo n a t  „A kacja" 

Iw on ie* . 2)43

0  ni -ml?ck:e i angielskie,
l \ 0 W 6 F y  Doibals I d;tki zapa- 
-■ V  sowe, jurny , oaerowe
1 motocyklowe, oraz wszelkie części i,kładowe

p o le ca  n a jta n ie j 2)03
B. CKUWEU (róg u icy Batorego). 

ORF** W łasny w a rsta t reparacyjny.

Rożne dla Rszystkich!
M JE flJA tY  WEŁNIANE *  najlepszym 

gatunku dla Pań i Panów oraz PŁÓTNA
w wielkim wyborze poleca na dogodne spłaty

S U N K 3 TORflslORfl
ui. 7ygmintowska 4 gmach k b k .

PŁUGI"
w w iększej ilości do sprzedania.

Wiadomość: „ P i O N " ,  Lwów, 
Lwow ska 48. Tel. 4-76. 1955

R m t ó Ć l i W ó z k i  dziecinne i rowery
, ł - a U M l I  * p o  CEN ACH  F A B R Y C Z N Y C H  OD ?8  ZŁ .

Dla odsprzedaw- M  A P  I A lk i I f i  17 F  P T  3 w ó w ,  
ców rabat. i f l A n J A i i  L U K Ł n  I pj flfcadgmicr/i 1. 3.

HE I  KAI NI A  
MN. JASCKRA

' J f Y T K M B I K A ; !
5*5 m m tm m
r

Bank

Ł

Cddziat LWOWSKI
u l. J a g i e l l o ń s k o  I. (róg Legionów)

przeprowadza wssolkiego rodzaju transakcje bankowe w kraju
i zagranicą.

Z a r z a d  g ł ó w n y  W  Poznaniu.
O d d z i a ł y  W kraiu  1 Warszawa, Bydgoszcz, Grudziądz, Ka

towice, Kielce, Kraków, Lublin, Łódz', 
Piotrków, Radom, Sosnowiec, Toruń, 
Wilno, Zbączyu,

w olne m iasto : GJaftsk, zag ra n icą : Paryż i Nowy Jork.

Zawiadamiamy, że z dniem 4. maja b. r. oddawać będzie
my do protestu w  p i e r w s z y m  d n iu  p ł a t n o ś c i  nie wy
kupione weksle przez nas zdyskontowane względnie przyjęte 
do inkasa. 2 >38

! Firma

Altili HALSKI
Lwów, Sobieskiego 3.

OBNIŻYŁA CENY WSZYSTKICH 
TOWARÓW od 10 do 15'’!.

Poleca: Nakrycia stołowe z alpaki i chińskiego srebra. 
Naczynia emaljowane i aluminiowe. — Maszynki do go
towania naftowe i rpirytus. Rurki do włosów i maszynki 
do grzania rurek. Scyzoryki, nożyczki, brzytwy i aparaty 

2559 do golenia.

W  BARZE KAWIARNI UDZIAŁOWEJ

PIEKIEŁKO ul. P iekauskg 1, 3 ,
Co<tz'eunłe w ytw orny d a n c in g  przy su ak w m ite j o r k ie s tr z e . 

P r o d n lic ja  p ierw szo rzęd n y ch  s i ł  artystyczn ych .
Co tydzień nowy program. Specjalność: M OKKA TT HASZY2SITACH.

Bufet, gorąca kuchnia i napoje. 2553

14 14

Bonii Ziemian S, 1  w  M
ul. Kopernika 4. telef. 156, 832, 1488

oprocentowuje rachunk’ wkładkowe złotowe i w walutach 
obcych płatne & vist<£ 14®/0 wkłady za w> powiedzeniem po

wyżej 14 "/o według umowy

N U M I

b Ł L L L O ! !
P IT T & 3U R G

H ELLO I!
P H 1L A D E L P H L A

RADJOŚWIAT
Spółka z o. p. 

C e n tra la  K ra k ó w , Grodzica 32
T e l e f o n .  3 3 1 0 . 

f i l  je  w e  w s z y s tk ic h  w ię k s z y c h  m iasts ch .
Na konkursie, który odbył się dnia 25 IV. 1925 

w K-akowie, os ągnął rekord z pośród wszystkich apa
ratów, nasz aparat trzylampowy

RH 3
Odbierając cztery amerykańskie tatacje przy głośniku. 
C e n a  b e z  a k c e s o r j i  w r a z  z  p o d a tk .  2 4 5  z ł .
Na niektóre jeszcze rejony przedstawicielstwa do oddania .

W szystkie części sk ładow e po 
cenach najtańszych w  Polsce.

Bogato illustrowany cennik znacznie powiększony, 
zawierający szereg porad dla początkujących, wysyłamy 
za nadesłaniem 60 gr.

H E L L O I!
NEW-YORK

H E L L O !! 
S T . DOM INGO

CEN Y  OG ŁO SZEŃ  i 
h  w t t m  l-szpal<« miUmeitrowY 

J tte r. 30 mm.) ogłoszeni* zw ykłe n |  
N ił t f w  12 g r .  ta  wiersz 1-szpa lt a t t -  
Mptrow y n e r .  60 mm.) nadesłana J ow  
krsfagf 30 * r ,  za wiersz 1-azpalt mflł- 
metrowy (szer. 60 nim.) pa kronice.

paski I lasera y na stronach teks to wyd i 
OS g r-  za w iersz 1-szpalt milimetrowy 
(szer. 60 mm.) w tekście (kronik*. rn- 
pnrtear, dział ekonomiczny ttd.) 40 e r ,  
»  wiersz 1-szpałt milimetrowy (a n u  
60 on a) na pierwsze] stronie 40 
drobne ogłoszenia za słowo ■ *r„ dro

bne ogłoszenia kopno i s trz e d a l za  sło
wu 8 g r- drobne ogłoszenia matrymo
nialne, korespondencje pryw atne za sh> 
wo 12 ar., dła i» itrze, mjących pracy lab 
pew d i 4 gr„ strum: optczzoaiowh 
286 zL poL, cała strona tekstow a 480 
st. poi-, cala strona pod nagłówkiem

(‘ iza) S70 zl poi. —• Ogłoszenia sp> 
nr i x>we 30% droższa, -•  Ol i w i l i  
dziwność. za ten u n o w y  drak nie pmft* 
mniemy, — P orta  przekazów nie boaflK 
kmemy. — Uwaga: Kolumny o p o w
nłow# si podzielono na 8 łamów (azp ałtl 
teKstowr na 4 tamy (szpalty).

Z  Drukarni  Ss p . W yd. p o d  zarz. i. Piccicia^o w e L w o w ie . Naieżytość pocztową opłacona ryczałtem. O d p ow ied z ia ln y  rej.: WUrjiJ id.ir i . i j c .


